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wychodzi codziennie wyjąwszy niedziele i dni świąteczne.
Oddzielne Nra „Czasu“, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 c., z przesyłką pocztowy 12 c.
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„ ..nieżne na nrćnnmoroło ; 7 ' -  ,-g  . ostatniego arna w miesiącu. — Ł l s t j r  z pieniędzmi i przekazu
5 ^&fosz.enia(!Mer^ y ) uprasza sie nadsyłać/rancodo Administracyi „Czasu- wKra- 

»oanuch nie nrL?j ^ . ma.c^ n e^ e^ P ief zf tow ane niepoalegają opłacie pocztowej. — L is tew  nie/ranko- 
P yjmuje się. H ę k o p i s m a  nadsyłane Redakcyi niezwracają się, lecz bywają niszczone.

P r e n u m e r a t ę  p r z y j m u j ą :
W  lt i - H k o w ie  i Administracya „CZASU,“ księgarnia p. S. A. Krzyżanowskiego, handel Dworskieg 
dnlkiot. T  h ’,*rZ!  ,y  P°cz*owc- « * ł o » * e n l o  (mseraty) przyjmują się za opłatą od miejsca w ier  

(petóowjfm) za pierwszy raz 10 za każdy następny raz no 5 c . * a . l e « ł a n e  (t 
stronnicy dziennika) od miejsca wiersza drukiem drobnym po 30 c. za każdy raz. D o t a c i e n i a
Ż’HmTpUS,n w A r°8Pl o  ’ C3T i™ ™ ’ °« ,losze.ni.i‘ i t. p.) przyjmują się za cenę 1 zlr. od 100 egzempl.

a i a °  1 CgZ‘ miejscowych prenumeratorów. Przypadająca należytość upras
T n  a  ? 140,przekazem pocztowym. O g ł o s z e n i a  i  p r e n u m e r a t ę ‘pfzyjmują: we Ł w o -  

P  Teatralna O; w f a r y i u  wyłącznie p. Adam, Carrefour de la (jroix Rouge 2, 
(prenumeratę n. W. Bączkowski, >aubourg Poissoniere 33): w W i e d n i u  pp. Haaseustein & V oder  
dfel WW\? a *'rankfur.ci? n-M - Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. Oppelik (także w §  ra
dze), R. Mosse (także w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze), G. L. DauDo & Com (także

w Frankfurcie u. M.), Rotter & Com.

przedpłata na „CZAS“
/o d  dnia Igo Stycznia 1876 r.

tt.?
na pół roku 

złr. l o

nCmUJ o f r hC2,1,0ŚC1 bl^ k u  f zadu  opartego  m onarchy m ogącego m arzyć o odzyskaniu  Francyi, to zarówno też potępiać go ryczałtem nie-1 Kraków 4 stveznia (Smawozdani,
J J L Ł  . W,oh narodow ej i w ybranem u w ielkości i po tęg i F rancy i. W idzieliśm y t o P od°bna- Pochodzenie zawsze tak w ludziach jak Ą d zen ia  Pady miejskiej d. 3 b. m.) Przewodniczył" 
w sroa zastępów  n ieprzy jacielsk ich  część ju ż  w  p rasie  b e rliń sk ie j, gdy  hr. P a r v z a I P°[frycznycb . korporacyach przez cały ciąg żywota Prezydent miasta Dr Z y b l i k i e w i cz ;  radców obe- 
k ra ju  zajm ujących, p rzyw łaszczyć sobie ro- uznał by ł hr. O ham borda głow a dom u k ró - JT  mem -le to [aklnenh Zgromadzę- cnych 41.

. . . _ . . , . . , to konsty tuan ty . P od  w pływ em  doraźnej lew skiego  * “ e narodowe nosiło też na sobie piętno swojego po- Nim przystąpiono do obrad nad budżetem miej-na kwartał na2miesiące na 1 m i e s i ą c , . ł /  «vx«wuu;j jicrvoiviegu. iezatlm a nnwcta>A ™------- I .  • /  - - - ■ -  -  - J
złr. «  złr. * złr. »•**» ™  CZ110ŚC1 (1ałoby się  to w ytłom aczyć,

w  K ra k o w ie : I u • ^g rom adzen ie  narodow e dopiero w  le-

Z  p rze sy łk ą  pocztow ą to pań stw ie  
A ustryacM em :

Da pół roku 
złr. l t

» k « rt, i  na 2 m iesiące na i  miosiv ubiegłym  ro k u  p raystąp iło  do u-
złr. & złr. *  złr. a  I staw  konsty tucy jnych  w łaśn ie w tedy, gdy

tp ra sza  się o w czesne zamawianie i wyraźne w y -1 z a d ®Bie to należało  pow ierzyć Umyślnie
Pisanie nazwiska i miejsca odbioru, albo nadesłanie Iw  ty m celu zw ołanej reprezentacyi. Było
Dawnej" opaski drukowanej z adresem. I ono tym czasow ym  praw odaw ca i zostaw iło  I >• t /j lcońoem ( oł£u , może z ostatnim  dźwię-

1 " " ~ izvi konstv - £iem i'^nocy oddzielającej rok stary od nowego,

...ii, , . ... r;>------̂ ~ I aułu pŁjowjpiuuu uu uuittu iiau uuuxowjiu mi 61-
ezątku a powstało ono z anarclm, do jakićj Francyę skim na rok 1876, przedstawił r. m. Ro z w a d o w -  
oprowadziło cesarstwo, a zwiększyć ją  musia-lski imieniem sekcyi szkolnej wniosek w sprawie re- 

I T A R P S J P A M n P M f i V  A n r7  i t lT T ii |,i\. 1 W0Jna Pr.uska! jak niedoświadczone rzą- organizacyi tutejszego instytutu technicznego tej o-aUKRo!  0NDENCYA „CZASU*.  | teg0 w ^ W e g o  I snowy: ,W  odpowiedzi na pismo wys. namiestni-

Paryż 31 grudnia.

■ - -  — "OŁjomicgo ■ ouoiij . n '
K M ;*°> haniebna woJna domowa. Dzisiaj z całą ctwa z d. 10 sierpnia 1875 r. Rada miasta wyraża 
szczerością powiadamy o mem: Pokój umarłym?... I jeszcze ras "  * ’ ’ ....................A m 4a n.Mnir l In U  1____1 i I ,* ... j  u ' ■< • r ' 7 ,' - —-j —  |j COŁvŁD raz swój żal z powodu zniesienia instytutu
4  ? . 4  l- ■* „ ^ konstytucya staną technicznego w Krakowie a zarazem przekonanie, iż

_(B.) Z końcem roku, może z ostatnim dźw ie-1pSySSi J' P°rządn,ejsz^  P^najm niśj szkoła wyższa przemysłowa utworzona na wzór szkół

J f c y y  ‘ ° \ ? Ż sw em u p i w o  rew izyi m ^ p r a T i l , ”;  I niowcach nie odpowie stosunkom i potlzebom miej-
8t*tniego dnia w miesiącu. tucyi, to je s t  praw o obalenia dzisie jszych  I wot, poniekąd chorobliwy istoty “ otlnfe&i orianb K * y,M 29 gludnia- scowym" ? ada mieJska Jest za utworzeniem szkoły
Prenumeratę najdogodniej przesyłać p r z e k a z e m  urz{|d zeń F ran cy i i u tw orzenia  now ych. B o- czną niemocą, sztucznemi środkami Dodtmmuiacói Wioiw. ■ i i r  technicznej, któraby się składała z trzech oddziałów

P o c z to w y m . P  ja liśc i zostaw ili sobie w  ten sposób d ro g ę  fdynie upadające siły i tem J ^ S j ^ p ? a 3 ? f f i L ^ a m  S  t n S  s S S i ? r ° n^ atoli s*dzi’. -iź
ten* „Czasuu za granicą ogłoszona jeat w tytule o tw art§ d la  res tau racy i m onarchii, bonapar-h® ? sie marzenłom o przyszło- szerstwo w prywatnym interesie, nndał sie de dr °d? “  l® :4 iWa5 ^ “ . . “ ianOW1Cłe

każdego numeru. jty śc i d la  pow rotu  cesarstw a, a  k to  wie, c z y *° ^ „ ‘i V , -  -  ...........—
----------- J-----1 1  J edn3 \  d rudzy  m c zaw iodą się  w  oczeki- Ostatniem politycznego znaczenia dziełem tśi Izby s n r s ^ L ^ z s4ycb człJonk,(5w. 7  tak brudnej chnicznym kursu handlowego dla młodzieży kupie-

K r a k ó w  4  s t o c z n i a  Waniach sw oich i czy z p raw a  rew izyi nie była ustawa drukowa. Szy nie zawiera ona w sobie źonemu awW0, aci doradzili oskar- ckiej. Cała atoli orgamzacya tej szkoły winna zmie
rz S t y C Z I l I d .  sk o rzy s ta ją  ra d y k a liśc i, k tó rzy  iuż ow ła-1niby treśó dneha niepewności, chwiejności b o i a ź n i I P M<*daf a> gdzie zasiada rzać do tego, aby uczniowie otrzymali w niej w nie-

w ifza ło m^dZenie ,lar0d0W e francu«kie ro z -jd n ę li s te r  nad liberałam i lew icy. G am betta  Jŝ 0J " ° £ ował 7!zy?.tkin? Pwiamentarnym’ pracom? Jest też prawdopolbnem^źe6leplj"na tem'wyjdzie i pSktycz“ e T y k Ł e i ń e <l1T a k o t o ^ ^ b u S c t w ^  
konstvhio^" ^ °®tatu im dniem roku. N a  mocy i Ju liu sz  Simon nie d la  tego sch leb iają  d̂ g0W i tT ló T  już" b m S D U ^ t  b ,acŁCdic neaPolit^ 9ki, niili'gd'yby go s l  c h ^ S e c h a ^ i S ^  ’
Francw a Rn PrZCf  I lie , uchw alonej, w raca T h ie rsow i, m e d la  tego  w yparli się Na- m-dzenie narodowe zabłyśnij światłem prawdzi^j • ™ oszeck A T ^  l SPrawozdawca dla objaśnienia powyższego wnio-

system u dw uizbow ego, k tó r y h u e ta  i L udw ika  B lanca, ab y  oddać się  11a  I wolności, i na tój nadziei budowano drugą nadzieję [skandal abv i • " arobfł hałasu ten sku odczytał w całej osnowie pismo zredagowane
uaw et d la  państw  z repub likaiicką  form ą usług i liberalizm ow i i w idzieć w  nim idee [ s?r<>wćj krytyki rządów gabinetu. Ten wyszedł zwy- drażliwi’ cdvbv im n r/W iin  a’h-A ' 51§ ,bardzo przez, siebie d<> namiestnictwa, w którem wykazuje, 
r^ądu okazał się  być korzystn ie jszym  pod | z b a w c z ą , lecz aby  użyć  za  narzędzie  par- J cl^sko1 z. ostatnią próby. Izba przyjęła bowiem usta- i wyrok’ byłby w każdym razie surowszvm^0 gę’F e Kzk(da taka, jaką rząd w Krakowie zaprowadzić 
Względem konserw atyw nym , to je s t  dają- tyę  tych  od w czoraj republikanów , a  w o - ™ ^ ^  k;ó' L  Zupebie ucichło 0 dzialaniu komisji śledczej iv fid S  b X i e m ° b ^
cym pew ną rękojm ię trw ałości urządzeń , k a  je j  usid lić, by ich za  spadkobierców  mające j e j T o S  p r S .  tutaj P«y8ł°7 «  f™"' ^ k« zajmujących® między inżynierem, architektem
mż jedno  Z grom adzenie, gdzie  chw ilow a sw ych uznał. jeden krok naprzód 2  ̂ słaba  ̂w Ł o ś S  nozb? I Z  ■' a i d y reW o ^  fabryki a czeladzią pracujących, mia-

S t / ś i  ° S 8ię “ 1 rfj kiii“ w » o d  fes “ ?
raźnych*nonedów  bilt Z ? 2 " !  /  nowych w yborów , będzie je d n ą  z najw a- kiedy zakazowi ^dzienników ^Ł ch z ^ a k i ó i ^ r  .do.^ adnych, stanowczych rezultatów, to rzelnianych i t. d. Stanowisko więc chłopca kończą-

a sssn s SS aslsstfis: s r . - e ^ r j ^ S S r S S S
Po-1 reorganizacyi instytutu obecnego w zakład, któryby

-kiłt!-J|*uvvjiZBZt5 l iŁ te i j  u a a / . l a J j  o l« ! ja « m a r ,  J « a n a x  -z. U f-n —
senator I wagą, aby młodzież doroślejszą po ukończeniu 17 lat 

któ-1 r  to z wyższych klas gymnazyalnych lub szkoły real- 
“ > nej do niego przyjmowano; następnie, aby szkoła ta 

nosiła nazwę szkoły techuicznej i była rzeczywistą 
szkołą, a zarazem, aby utrzymywano kurs komer- 

j-jcyalny dla młodzieży stanu kupieckiego.
popiera wniosek sekcyi, 

nazwa tej szkoły jest już
i ----*--------t - — — .,-j reorganizacyę wyznaczony

w Genui/a I został fundusz w kwocie 6000 złr. w tegorocznym 
Nie zosta-1 budżecie państwa. Wnosi więc, aby opuścić ustęp 

•ih„ c.r •' I- , , ,  ' ................ — stanowczych pro- dotyczący zmiany nazwy.
i l  gl d w “ 'I-!4™ ! powiększenia tego portu, a sądzę, że wiele| Wiceprezydent Dr W e i g e l  podaje bliższe wyja--

uk ładan iu  koustvfirovi frs.nr.iiBirtoi tJ ^ , w arstw ^  na jsk ra jn ie jszych  stronnictw , Nie zdaje się, aby tc

rów  Je s t dożyw otnia Z daw ało  s i o  i  o w v W  n  . , U w u g ę  p o w r o z u  ivom uny. I strome Ody chwila przyjdzie, hrnrl rawPzc się anaj - -rodem lego  w /.uacznel ćieóLi w, i w ,  ^
^ c h  75 senatorów* stalvcb uczyni^ n ielako  "e “ f  * " U VbIęŻ.eVia .azeregi te  dzie chociażby nawet znikła na chwilę. Długo jeszcze styę rebgijną. Ostatni podał się do dymisyi se
senat frannnci,; sia iycn  uczyni n iejako  m egfornc zachow ają  się  cicho i m e będą P®WJ6 8 § będziemy ukuwamem podobnych praw me- Piazzoni z Bergamo. Nieukrywał on nrzvczvn 
senat trancusk i podobnym , je ś li me do Izby  n rzeszk ad zah , zM nych a nieużytecznych....- Ten sam ton znaiduie- re snowodowalf J n \  t l Z  Z

- ijrw u uu i i B i u p a a a  lOOU r. irl"0- 7m.0Tnaa7P1? t , poz lpżeli o d m a w ia ło  — i  0,ę  CUOigicznie or- auy elewowie iej szi
m yśbm y p isać  dziejów  Zgrom adzę- g ram  p rzyszłośc i m ieści się  w  najb liższych  w T z S  ^  usług gamzacyą milicyi krajowej, posunęło bardzo tę czyn- ślnikami, ale samois

m a narodow ego , więc też nie rozbieram y w yborach do obu Izb  Oboe rzad y ^ w zy k la  4 y z całą u- ność. Mimsteryum zaprowadza sześć dywizyj, które\dige Unternehmer).

JWegoy t a t d PraW WaŻf j 8z/ c b - k td re  p o tilsn ą ć  mu nie om ieszkają , bo am bieya na- Cóż jeszcze powiedzieć o Zgromadzeniu narodowem, p a T r m e ttó ^ T yf o S r Ą ^ ^
N ie możemv^awczy trylbunał by ły  oddane, czelm ka stronn ictw a dążącego do tryum fu ktdr.e przez l a ^yjąc w ustawicpćj trwodze we- dzo p i za parę miesięcy będzie całkowicie z namiestnictwa’do Wiednia dnia 25 grudnia r z
K b i d  k t f dn?  P° m in^  te^ °  ^ e lk i e -  zasad  radyka lnych  i so c ja lis ty czn y ch  p«bb'  «kof zoni^ W ^ n « za« przygotowane na R. m. Dr M a j e r  oświadcza, że nieg c S z i mu

—  tory “  2ebr“"iu M  Z* p  ewe“   b  ŁS& JSST &

Część llter&oko-artystyozna.

Pogadanki z Paryża.
X X I I .

(NoW° ^  iu wTóawnictwR; Hetzel, Hachette,
a‘n,?re’ i inni; U. Strviltur, d*

ntaine o ^®c®> L'hittoire de Vhabitation hu-
let cortii) >rj i  ® J?ac ’’ inititutions, lei utager et
z s s r z  B io„d iry^  p \ nl 'Lacr ; L tt
danie „Naśladowani ^ t i t . " ) P- *' N°W6 WJ'

tknaó ° ? aLni^  • ,byłe!n zmuszony terminem do- 
w S S  naJbuardzieJ dz,s zimującego przedmiotu no-
lem n J /b wydawnictw- Dla braku miejsca odłoży- 
t ™ ua później bliższą o nich wzmiankę Kiedv
znalw  • mi uiści<S sie z Obietnicy — wyznaję, iż 
de rfc/fe 8I® W êm 00 Francuzi nazywają: ewibarras

C7n )lp ^ ° Ĉe wszelkiego rodzaju,, illustrowane, pou- 
C k n  r a 4' zajmującej i przystępnej dla każdego 
iuż dzi«?r™ie traktaty i traktaciki stanowią tu 
czerm,i. Poważną bardzo bibliotekę, z której wy- 
chwili y6 9praw, anie nie może być dziełem jednej
.jest nie7onPi ° W ^ ch wydawnictw we Francyi 
12ta iat praeczon^ zasługą Hetzela, który przed 
swego X r0Z?0CZSł. 7był Peryodycz«e wydawnictwo 
Wod7nnio • yastn ,d education et de recreation. Po- 
Ctwo wvi r r e -Kk'e z7skał0 sobie t° wydawni- 
ile emulacjo m.U91ało’ ?ie tyle może konkurencyę 
ryskiemi najznakomitszemi firmami pa-
wnictwa lj ’ .jarego  specjalnością były wyda-
«  P O tL  f  J ? “  d l? s !W t i. d ł o i y l  A t .

te Journal de le jmneese, który ju i nie

tyle dla dzieci ile dla młodzieży dorastającej prze
znaczony, stał się wkrótce ulubionym wypoczynkiem 
dla umysłów znużonych starożytnemi językami i dość 
suchym przedmiotem szkolnych i licealnych wykła
dów. Za tym Germer-Bailliere, którego specyalnością 
były wyczerpujące traktaty dla uczonych lub naukom 
poświęcających się ludzi dojrzałych — podjął zaró
wno myśl uczynienia przystępnemi tychże samych 
traktatów, za pomocą dzieł illustrowanych, w których 
fantazya i wykwintność  ̂formy w niczem z prawda
mi stwierdzonemi nauką się nie krzyżując, zajmują- 
cemi czynić umiała przedmioty najbardziej nawet 
z natury swojej suche i niewdzięczne. Być może, iź 
ten system gładzenia, słodzenia i złocenia pigułek 
niezbędnych dla człowieka wiadomości, nie może 
stanowić dowodu zamiłowania publiczności w nauce— 
lecz przez to samo, iż pociąga i zachęca do tego 
ciągłego nabywania wiadomości z dziedziny prawdzi
wej nauki, jest on jednym z najzasłuźeńszych, bo 
najpraktyczniejszych środków rozpowszechniania wie
dzy. Jeżeli przyczynić się on nie może bezpośrednio 
do pchnięcia naprzód pewnej gałęzi wiedzy, to 
przyczynia się w każdym razie do podniesienia ogól
nego poziomu nauki w czytającej publiczności, a tego 
rodzaju zasług nieuznawać lub przeczyć niepodobna.

W pierwszej chwili miałem na myśli ułożyć choćby 
pobieżny wykaz tej biblioteki, począwszy od 50 al- 
)umów Stahla, przeznaczonych głównie dla drobniu

tkich jeszcze czytelniczek, które też poprzednio no- 
siły ogólną nazwę Bibliothique de Mile Liii. Lecz 
widzę się w konieczności zaniechania tej pracy, a za
ledwie zapisania, iż w bibliotece illustrowanej wycho
dzącej pod dyrekcją Hetzela (pod pseudonimem Stahl) 
są dzieła podpisane przez Feuilleta, Dumasa ojca, 
Alfonsa Karr, Karola Nodier, d’Ourliac’a , Pawła

i Alfreda de Musset, Wiktora Hugo, Juliusza Verne, 
Jana Mace, Sandeau, George Sand, Cahours, J. Ber
trand, Viollet-le-Duc, i t. p. a to celem bliższego 
wspomnienia jedynie o kilku nowościach, które do 
piero w tym roku na świat wyjrzały.

Do takich zaliczyć muszę: les Serviteurs de 1’Esto- 
mac p. Jean Macć; les Institutions, les usages, et 
les costumes du X V I I I  sibcle p. Paul Lacroix. Les 
Coleopteres, stanowiąca 17 tom wielkiego dzieła wy
dawanego zbiorowo przez francuskich i cudzoziem
skich entomologistów p. t. Histoire naturelle icono- 
graphique des insectes a pod kierunkiem wydawcy 
J. Rothshilda; dalej les C7iampigHOns, p. Cordier; 
VHistoire de Vliabitation liumaine p. Viollet le Due; 
1’Histoire des inventions, decouvertes et institutions 
liumaines, p. Ramóe, les Eventails p. Blóndel, Mon 
jard in  p. Smee, dalej jeszcze opisy ostatnich po
dróży do różnych części i krańców świata, dopełnia
jące tegoroczny zbiór wydawnictwa Hachetta, le Tour 
du Monde, lub najnowsze tomy ze zbiorku tegoż sa
mego wydawcy pod ogólnym^ tytułem; Bibliotheque 
des Merveilles, jak : le Magnetisms p. Radau, 1’Acou- 
stique- p. tegoż f  11 A ir, poufny traktacik o meteoro
logii, les Galeries souterraines, opis dokonanych lub 
projektowanych tunelów zmieniających geograficzne 
stosunki narodów, w końcu, artystyczne traktaty jak 
les Tapisseries p. Castel, lub 1'HistOire de 1’Orfi- 
vrerie p. F. de Lasteyrie, członka Instytutu.

Sama nomenklatura tych tegorocznych nowości tyle 
już jest bogatą, że gdybym o każdej z nich chciał 
dać choćby tylko pobieżne wyobrażenie, to na samo 
zanotowanie treści odcinek by mi nie wystarczył. Wo- 
ę przeto pomówić głównie o niektórych z nich, o 
ych, mianowicie które sądzę że więcej czytelników 

zająć mogą.

Les serviteurs de 1’Estomac, jest to nie ciąg dal
szy lecz dopełnienie podobnegoż traktaciku tego sa
mego autora p. t. VHistoire d’une houchee de Pain. 
W tej historyi kęsa chleba Jan Mace chciał obznajo- 
mić czytelników swoich, do których zalicza całą tak 
zwaną szerszą publiczność, z głównemi fizyologiczne- 
mi funkeyami człowieka, dzisiaj, w „służących żo- 
łądkau, zajmuje się właściwą anatomią, jakkolwiek 
niektóre tego dziełka rozdziały należą wyłącznie do 
fizjologii. Oto próbka pióra p. Macć: „Opowiedzia
łem ci już kochane moje dziecko, (autor pisze dla 
swej córki) jedną część własnej twojej historyi; tę 
mianowicie, która się dzieje wewnątrz ciebie, w ci
szy i ciemności którą nawet wcale zajmować się nie 
potrzebujesz, której wcale się nie domyślasz, którą 
też byłaś zmuszoną, po większej części, zawierzyć 
mojemu słowu. To co mi pozostaje do opowiedzenia 
iest mniej tajemniczem. Są to rączki i nóżki twoje, 
twój maleńki nosek i te wielkie ze zdziwieniem pa
trzące na mnie oczy, wszystko to co stanowi nieroz- 
dzielnych towarzyszów każdej twojej chwili a w ca
łości swojej składa maszynę do chodzenia, idącą w 
parze obok już opisanej maszyny do jedzenia “. I za
raz potem autor przystępuje do opisu tej maszyny 
do chodzenia, począwszy od kości, artykulacyi, mu- 
szkułów, naczyń krwionośnych, aż do systemu ner
wowego. Niezawodnie, jeżeli jest przedmiot suchy i 
niewdzięczny, nie dla samej tylko młodzieży lecz na
wet dla ludzi poświęcających się specjalnie znajo
mości człowieka, to te opisy anatomiczne, które zda
ją  się wykluczać wszelką fantazję i wszelką delika
tność formy i pióra. Lecz w tem właśnie Jan Macć 
celuje; jego dzieło składa się całe z tylu trafnych 
porównań i allegorycznych obrazków, iż rzecz czyta 
się z zajęciem, a najskrupulatniejsza krytyka nie

zdolna mu zarzucić mijania się gdziekolwiek z na
ukową prawdą. W rozdziale, w którym od elektry
czności przechodzi do systemu nerwowego, Jan Mace 
mógł był popaść w tę niebezpieczną grę hypotez o 
siedlisku woli i życia, która tyle dzisiejszych fizyolo- 
gów i oznamiętnia, lecz pedagog z powołania ustrzegł 
się tego błędu i pozostawił dalszym poszukiwaniom 
nauki  ̂rozstrzygnięcie naukowego zagadnienia.

W instytucyach, zwyczajach i kostiumach XVI11  
wieku, p. Paweł Lacroix, który poprzednio opraco
wał był już ten sam przedmiot o wiekach średnich, 
wprowadza nas do serca Francyi zeszłego stulecia. 
Dzięki 20 chromolitografiom i 350 drzeworytom po
dług najznakomitszych malarzy jak Watteau, Vanloo, 
Boucher, J. Vemet, Chardin, Bouchardou i t. p. — 
autor pokazuje nam jak w kalejdoskopie króla i dwór, 
szlachtę, arystokratyczną ówczesną elegancyę, obok 
skromnych i cichych obyczajów kształcącego się do
piero mieszczaństwa, armię i marynarkę rekrutujące 
zewsząd najemnych włóczęgów, którzy atoli bić się 
i zaszczytnie umierać umieli, w końcu ów lud, owe 
pospólstwo, które pod koniec tego samego wieku 
miało być powołane do stanowienia o losie króla i 
narodu. Duchowieństwo nie zdolne się ustrzedz nie
których ujemnych wpływów tego wieku zwątpienia i 
nienasyconych pragnień, nędzy i zbytku, eleganckiego 
zepsucia i poetycznych zbrodni, parlamenty coraz to 
silniej podkopujące powagę królewskiej władzy, finan
siści codzień bardziej wpływowe bożyszcza tej epoki 
irywatnych i publicznych bankructw, — teatra, ga- 
ony, bale i publiczne uroczystości, sądowe egzekucja 

ściągające tłumy nie pospólstwa lecz najwyższej ary^' * 
stokracyi, walki nocnych straży z szajkami rabusiM  
pierwsze starania zaprowadzenia rzeczywistej policją 
zwyczaje i obyczaje, stroje, francuskie i angielskie-
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cnie nauka stoi. Lubo i nazwy lekceważyć nie nale
ży, gdyż jak powiadają nomen to omen.

R. m. Dr. B i e s i  ad ec k i  żąda, aby referat do 
namiestnictwa zawierał tylko żądanie szkoły przemy
słowej z wyższą atrybucyą z opuszczeniem wszelkich 
innych dodatków.

K, m. Dr. B o c h e n e k  wnosi, aby zwróció spra
wozdanie sekcyi dla przedłożenia dodatniego progra
mu reorganizacyi tej szkoły.

R. m. C h ę c i ń s k i :  Czerniowce i Bielsk mogą 
się zadowalniaó szkołą przemysłową, którą im rząd 
z łaski dał’; lecz Kraków tem się zadowalniaó nie 
potrzebuje, gdyż ma prawo żądaó utrzymania tech
niki, albowiem ją  już posiadał nim rząd austryacki 
nasłał.

Wszakże cesarz Ferdynand przy zajęciu Krakowa 
w r. 1846 plakatami rozlepionemi po rogach ulic 
dał uroczyste przyrzeczenie, że wszystkie instytucye 
szkolne utrzymane zostaną. Winniśmy więc ufać 
przyrzeczeniu monarszemu i na niem opieraó nasze 
żądanie, aby nam techniki nie odbierano, (brawo)

Przemawiali jeszcze w tej sprawie r. m. Dr. Wa r -  
s c h a u e r ,  Dr. O e t i n g e r ,  Dr. C y f r o w i c z  oraz 
powtórnie r. m. Dr. M a j e r  i sprawozdawca.

Podczas głosowania wnioski radców Mendelsbur a 
i Dr Bochenka upadają, a przyjęte zostają wnioski 
sekcyi szkolnej.

Radca m. C b m u r s s k i  użala się, że rękodzielni
cy nasi zaopatrzyli się w i a pasy nowych miar i wag 
a pozbyó ich nie mogą, gdyż dla braku urzędu cy 
mentniczego mieszkańcy muszą się udawać po ta-: 
kowe do Wiednia i za nie drogo płacić. Wnosi więc, 
aby Rada przedsięwzięła stosowne kroki w celu u- 
sunięcia tćj krzywdy.

Na wniosek Radcy m. G w i a z d o m o r s k i e g o  
Rada uchwala, aby Prezydent wystosował odezwę do 
rządu, iżby urzędnik, który się ma zajmować cecho
waniem miar i wag, a który już jest w Krakowie, 
rozpoczął jak najspieszniej swą czynność; mianowicie, 
aby, zanim będzie urządzony lokal, zajął się przy
najmniej cechowaniem drobniejszych rzeczy, które 
uie wymagają obszerniejszych ubikacyj.

Następnie przechodzi Rada do o b r a d  nad b u 
d ż e t e m ,  mianowicie nad działem rozchodów.

Przytoczymy cyfry ogólne, a przy każdój pozycyi 
dołączymy ważniejsze rozprawy.

1) Z a r z ą d  g ł ó w n y  mianowicie płace i zasługi 
urzędników uchwalono w sumie 57,300 zł., pozycye 
wszystkie oparte są na stanie uchwalonym przez Ra
dę miejską, zaszła tylko ta zmiana, że wstawiono pła 
cę dla nowo utworzonćj posady dyrektora budowni
ctwa w kwocie 2000 zł. Przy tym tytule uchwalono 
zarazem: wezwać Prezydenta miasta o spieszne ob 
myślenie sposobu zaradzenia potrzebie adjunkta te
chnicznego przy wydziale rachunkowym; dodatki do 
płacy urzędników 9520 zł. deputata 605 zł., adjuta 
1600 zł., płace dzienne 8758 zł., koszta podróży 
800 zł., wynagrodzenia 1200 zł., zapomogi 600 zł., 
wydatki kancelaryjne 7444 z ł ; zarazem uchwalono, 
>iby drobne potrzeby kancelaryjne i oświetlenie z wy
jątkiem papieru wydawane obecnie urzędnikom w 
naturze, na przyszłość takowym w gotówce miesię
cznie wypłacane zostały. Emerytury 9750 zł., zaopa
trzenia i dary z łaski 2584 zł., alimentacye 262 zł.

2) Z a r z ą d  n i e r u c h o m o ś c i  m i e j s k i c h  mia 
nowieie utrzymanie wikła w Dąbiu, Beszczu i Pasie
ce 260 zł. Przy tój pozycyi uchwalono na wniosek
Radcy m. P. S z l a e h t o w s k i e g o ,  aby komisva 
nporżąaicowania miasta przedstawiła Kadzie wnioski
względem sprzedaży zaroiśli miejskich. Budynki miej 
skie 5734 zł., utrzymanie i nakręcanie zegarów 358 
zł.; studnie publiczne 1100 zł. Przy tym tytule przy
pomniał Radca m. Dr Cy f r o wi c z  potrzebę sprawie 
nia zegaru transparentowego. Prezydent oświadczył, 
że przedstawi w tym względzie Radzie miejskićj wnio
sek. Chciał się bowiem sam tem zająć, lecz doświad
czenie nauczyło go, że z zegarami jakoś nie jest szczę
śliwy. Sprowadził bowiem z Wiednia zegar do sali 
radnój od fabrykanta, który dostarczył kilkanaście 
zegarów dla parlamentu i pomimo, że tam zegary te 
zupełnie odpowiadają potrzebie, nasz zegar ciągle się 
psuje. (Czy kto umyślnie nie psuje?)

3) Z a k ł a d y  m i e j s k i e ( komisąryaty dzielnic 
miejskich 9007 zł.; areszta miejskie 2689 zł.

Sprawozdawcą^ pierwszych 16 tytułów był Radca 
m. G w i a z d o  m o r s k i ,  następnych zaś adjunkt ra
chunkowy G r o s s ,  dla spóźnionej pory odroczono 
dalsze obrady do następnego posiedzenia, które odbę
dzie się dzisiaj.

Koniec posiedzenia o godzinie pół do 9ćj wieczór.

Dziś przed południem odbyły się wybory człon 
ków Rady powiatowej krakowskiej z większej wła
sności ziemskiej. Na 30 głosujących otrzymali gto 
sów: Józef Badeni 29, Stanisław Homolacs 29, Ma
ksymilian Machalski 29, Alfred Milieski 29, Franciszek 
Paszkowski 28, Paweł Popiel 29, X. Stanisław Sło- 
twiński 28, Jan Skirlióski 29, Ludwik Szumańczowski 
29, Felicyan Szybalski 29, Adam Tański 29.

W i e d e ń  3 stycznia. Ustawa z d. 27 grudnia 
1875 o emeryturach dla osób należących do wojska, 
marynarki wojennej i milicyi krajowej, weszła wży
cie z dniem ogłoszenia i ma być zastosowaną do o- 
sób piastujących stałe posady przy dworze cesarskim, 
)rzy marynarce wojennej, milicyi krajowej, do ofi

cerów należących do gwardyi przybocznych i straży 
pałacowej, do wojskowych oddziałów stadnin rządo
wych, do oddziałów policyi we Lwowie i w Krako
wie, do oddziału straży wojskowej w sądach cywil
nych w Wiedniu, nareszcie do kapelanów wojsko
wych, urzędników wojskowych, emerytów niewcielo- 
nych do żadnej klasy dyet, nareszcie do podoficerów 
i szeregowców. Prawa poboru emerytur przez osoby 
należące do składu żandarmeryi, są uregulowane o- 
sobną ustawą. Emerytury wypłacane będą na po
czątku każdego miesiąca.

— Pester Lloyd  dowiaduje się, że rokowania 
między ministerstwami spraw wewnętrznych a mini
sterstwami obrony krajowej obu części monarchii i 
państwowem ministerstwem wojny, dojrzały już do 
"jego stopnia, że to ostatnie ministerstwo mogło już 
wypracować obszerny projekt ustawy w sprawie kwa
terunków wojskowych. Węgierski projekt, który ma 
być przedłożony sejmowi węgierskiemu, będzie w 
tych czasach przejrzany przez węgierskie minister
stwo spraw wewnętrznych.

Dnia 28 b. m. wieczorem, odbyło wiedeńskie to
warzystwo geograficzne doroczne walne Zgromadze
nie. Przewodniczący, radca dworu Ilocbstetter, po
dał w swem rocznem sprawozdaniu z czynności tego 
towarzystwa, pogląd na pracę wojskowego zakładu 
geograficznego w Wiedniu. Pewna część prac astro- 
nomiczno-geodetycznych zakładu, została wykonaną 
przez oddział triangulacyjny towarzystwa. W tej pra
cy brali udział profesorowie Oppolzer i Tinter. Czyn
ności triangulacyjne w ściślejszem tego słowa zna
czeniu, zostały wykonane przez oddział czwarty w 
ciągu zeszłego late, przez co uzyskano dla pomia
rów stopni całą sieć od Wiener-Neustadt, przez Mo
rawę, Szląsk, Galicyę i Bukowinę. Wojskowe zdję
cia map krajowych w czasie od 1 maja do 1 listo
pada r. b., obejmowały obszar 5375 kwadratowych 
kilometrów, czyli 934 mil kwadratowych w Galicyi, 
północnych Węgrzech i jednej części Szląska, mię
dzy 36 stop. 30 m., a 41 stop. 30 m. długości i 
48 stop. 15 m. szerokości, a austryacko-prusko- 
rosyjską granicą. Mapy zdjęto w proporcyi, jak 
1 : 25,000. Z kartograficznych prac zakładu wymie
niamy następujące: Z karty generalnej środkowej 
Europy wydano 41 kart; wydano więc ogółem 85 
map. Z specyalnoj karty austryacko-węgierskiej mo
narchii wydano prawie zupełnie mapę Tyrolu i Sie
dmiogrodu, tudzież 14 kart niższej Austryi i kilka 
kart Bukowiny, ogółem 73 kart.

Kronika miejscowa i zagraniczna.
K r a k ó w  4 stycznia. Dzisiaj toczyć się będą 

w Radzie miejskiej dalsze rozprawy nad budżetem 
Wczoraj zaś odezwały się bardzo energiczne glosy z po 
wodu niesłychanego postępowania władzy państwa wobec 
Galicyi w ogóle a Krakowa w szczególe w sprawie 
cechowania miar i wag. Bo też nigdzie zapewne poza 
granicami Austryi nie uwierzą temu, aby cała jedna 
prowincya, licząca pólszosta miliona mieszkańców, nie- 
tvlko Dozbawinua /nKłala n r .̂,1 . 1  n:n w -
robów przepisanych ustawą, ale nadto skazaną na za
opatrywanie się w nie po cenach wysokich z jednego 
albo dwóch miast odległych, na korzyść uprzywilejo 
wanych fabrykantów! Wszakże gdy w Prusach za
prowadzano miary i wagi dziesiętne, urzędy do ich 
cechowania były przez cały rok wprzódy czynne, aby 
ułatwić zaopatrzenie się zawczasu ludności kupczącej 
w przepisane miary i wagi. Onegdaj zaś 12 tutej 
szych rękodzielników udało się do delegata p. Bo 
bowskiego, dopominając się o wezesne otwarcie urzędu 
cechowniczego; ten oświadczył im ja k  nas zapewniają, 
że jak się zdaje za dwa tygodnie będzie ten nrząd 
otwarty. Za dwa tygodnie! zatem chyba dopiero za 
dwa tygodnie zacznie obowiązywać ustawa, i to w miarę, 
jak urząd nastarczy cechować. W Tarnowie, jak do
nosi krakowskie czasopismo Poradnik przemysłowo- 
rolniczy, przemyślni żydkowie poradzili sobie w ten 
sposób, że sprawili cechy i dalej znaczyć niemi miary 
i wagi, które też jako urzędownie cechowane sprze 
dawali, aż dopóki dyrekeya skarbowa dowiedziawszy 
się, nie skonfiskowała tego wyrobu już nie fabrykantom 
cech urzędowych, lecz stronom, które nabyły te niby 
cechowane urzędownie miary i wagi. Przewodnik obli
cza na milion złr. straty wyrządzone Galicyi przez 
monopol wiedeński, i nazywa to „rozbojem ekonomi 
cznym,“ „systememprotekcyjnym wewnętrznym/ który 
na korzyść pewnej liczby osób „ssie soki z Galicyi.“ 
Wszakże w Radzie miejskiej powiadano wczoraj, że 
strycliulec prosty, kosztujący tu 5 centów, trzeba spro 
wadzać z Wiednia i płacić go 20 centów, a w tym 
stosunku idzie wszystko.

Galicya więc opłacać musi wyrób obcy, swojego 
zaś spieniężyć nie może. Cała dalsza fabrykacya miar 
i wag w Galicyi sparaliżowaną została, bo fabrykanci

nasi i rzemieślnicy zaniechali przysposabiania wię-j 
kszycli zapasów, mając uwięzione te , które wyrobili. 
Teraz zachodzi pytanie zarówno prawne, jak logiczne: 
czy można być przymuszonym do używania nowych 
miar i wag, skoro ich nie dostanie do kupienia, a 
nawet jeśli jest się zmuszonym do przepłacania ich nad 
zetelną ich wartość, i czy można być zniewolonym 

do sprowadzania z Wiednia wyrobu, który jest gotów 
wyrobiony w kraju, a leży nie ostęplowany z winy 
władz ? Poradnik żąda, aby Rada państwa pociągnęła 
do odpowiedzialności tych, z czyjej winy powstał taki 
zamęt i straty, jakie Galicya poniosła; aby poszko
dowani zbiorowemi petycyami domagali się wynagro
dzenia strat przez siebie wykazanych; aby termin za
prowadzenia nowych miar i wag odwleczony został 
dla Galicyi na trzy miesiące od czasu rozpoczęcia 
czynności urzędów cecho wniczy eh.

— Przypomniało sobie ministeryum handlu, że z 
zaprowadzeniem od nowego roku miar i wag dziesię
tnych, wypadnie także zmienić obliczenie odległości 
pocztowych i opłat za przewóz osob i rzeczy ich, za 
najem koni itd. Wydało więc dopiero pod d. 19 gru
dnia rozporządzenie, które dla Galicyi ogłoszone zo
stało obwieszczeniem podpisanem dnia 25 grudnia, w 
pierwsze święto Bożego Narodzenia, a doszło nas do
piero dzisiaj. Zwracamy tylko uwagę podróżnych na 
różne zmiany z tego" powodu wynikłe tak co do prze
miany mil na kilometry, jak wagi rzeczy i opłat po
cztowych.

— Dzisiejszy pociąg ranny wiedeński spóźnił się
0 trzy godziny skutkiem pęknięcia o si pod tenderem. 
Pociąg osobowy lwowski z powodu zamieci spóźnił 
się wczoraj po południu o godzinę i minut 35 a po
śpieszny dziś rano o minut 35.

— Droga do cmentarza, szczególniej od rogatki, 
staje się w skutek zasp śniegowych nie do przebycia, 
Należałoby tym samym pługiem śniegowym, który 
służy do torowania drogi na plantacyach, rozgarnąć 
śnieg w ulicy cmentarnej i po ścieżkach główriej 
drogi. Niemniej na samym cmentarzu wypadałoby 
przynajmniej tem śnieg odgarniać, gdzie właśnie 
chowają zmarłego, trzeba bowiem brnąć po kolana 
w śniegu. Uważamy skargi, jakie nas z tego powodu 
dochodzą, za słnszne, a żądanie powyższe za uspra 
wiedliwione.

— Zarząd filii Banku hipotecznego podaje uam do 
wiadomości, że główna wygrana losów krakowskich 
w sumie 35,000 złr., padła na numer losu w wolnym 
depozycie wyżej wymienionej filii znajdującego się,
1 dotąd właściciel jeszcze się niezglosił.

— W warowni koszar przy rogatce mogilskiej sze 
regowiec 17ej kompanii 13go pułku piechoty bar. 
Huyna, Baratowicz, chcąc się uwolnić od służby woj
skowej, postrzelił się karabinem w lewą dłoń i zra
nił się w palce.

— Policya ujęła Maryannę Nowakowską służącą, 
która skradła na noclegu odzież i sprzedała ją.

— Drugostronnie ogłoszonem jest wezwanie akeyo- 
naryuszów kolei wschodniej węgierskiej względem zło
żenia akeyj i zebrania się na naradę d. 18 b. m. 
w Krakowie.

— Do Bochni wyjechali wczoraj z Wiednia radca 
ministeryalny baron B e u s t  z ministerstwa spraw 
rolniczych i p. W a l a c h  z ministerstwa finansów, 
opatrzeni, jak pisze Polit. Corresp., w potrzebne 
pełnomocnictwo.

łlAMtatifnilf hr. ■vtrooil
Lwowa d. 2 b. m.

T  o t i o i i ł r t  A  r\

— Jak nam już wczoraj doniesiono ze Lwowa, wy 
stawiono tam na widok publiczny plany gmachu sej
mowego, których jest 30. Konkurs na te plany roz 
pisany był pod warunkami, że pierwsza nagroda za 
najlepszy plan wyniesie 4,000 złr., draga 2,500 złr., 
trzecia i czwarta po 1,500 złr., a projekta premio
wane przechodzą na własność Wydziału krajowego, 
Komisyę, która ma plany te ocenić, składają: zastęp
ca marszałka Oktaw P i e t r u s k i ,  jako jej przewo
dniczący; członkowie Wydziału krajowego: hr. Wła
dysław B a d e n i  i Dr Józef W e r e s z c z y ń s k i ,  a 
jako znawcy: Feliks K s i ę ż a r s k i ,  radzca budownic
twa, Julian Z a c h a r j e w i c z ,  prof. Akad. techn 
we Lwowie, Ludwik W i e r z b i c k i  inżynier kolei 
izast. prof. Akad. tech., tudzież Antoni Ł u s z c z k i e  
w i c z, budowniczy i radca miejski w Krakowie.

•— Rada miejska we Lwowie uchwaliła na rzecz 
gminy podatek 5°/0 od ceny najmu mieszkań.

— Członkiem Rady powiatowej Zbaraskiej z gmin 
wiejskich wybrany został d. 28 grudnia X. Jan B o
c h e ń s k i ,  gr. kat. kapelan w Zarubińcach.

— W Kołomyi odbył się w dzień nowego roku 
akt otwarcia sądu obwodowego. Po nabożeństwie 
w kościele parafialnym reprezentanci władz rządowych 
jak i autonomicznych zebrali się w budynku sądowym 
i tam powitał ich prezes sądu Dr R e i n e r .  Po nim 
przemówił marszałek powiatu p. Franciszek J a s i ń 
s k i i podziękował prezesowi sądu wyższego Dr Schen 
kowi za starania około w-prowadzenia w życie sądu 
kołomyjskiego i upraszał Dr Reinera, aby w imieniu 
mieszkańców miasta i okolicy złożył u tronu podzię
kowanie. Wreszcie mówił jeszcze adwokat Dr R a s c h.

— Osoby przybyłe z Królestwa Polskiego opowia
dają, że zaszły temi dniami trzy wypadki na kolei 
warszawsko-wiedeńskiej, jako to: między Skierniewi
cami a Częstochową w nocy 30go grudnia pękło 
koło pod lokomotywą pociągu pospiesznego, w skut
ku czego lokomotywa z pierwszym wozem pakunko
wym stoczyła się do rowu grobli. W dzień Nowego 
roku wpadły na siebie w Częstochowie dwa pociągi 
towarowe i zostało zgrachotanych siedm wozów. Wczo
raj na stacyi w Rogowie pod Skierniewicami pociąg 
pospieszny wjechał na pociąg towarowy. Kilkunastu 
podróżnych i sześciu ze służby kolejowej zostało zra
nionych, i przybyły po nich z Warszawy umyślny 
peciąg z lekarzami, zabrał ich do Warszawy.

— Dnia 31 grudnia r. z. umarła w Poznaniu Ma- 
rya z Łukaszewiczów Ł y s k o w s k a ,  córka po Jó
zefie Łukaszewiczu, autorze dzieł historyczno-statysty- 
cznych, żona Mieczysława Łyskowskiego, niegdyś po
sła i sędziego powiatowego w Brodnicy, który należy 
do nielicznego zastępu mężów w Prusiech Królew
skich, co rozbudzili w tej prowincyi życie narodowe,

był głównym założycielem toruńskiego Banku kre
dytowego.

— Jako rzecz osobliwszą telegrafują z Berlina do 
Koln. Zty, że w noc Sylwestrową, w którą publi
czność berlińska dawnym zwyczajem dopuszczała się 
zwykle najwyuzdańszych wybryków, tym razem pa
nował porządek wzorowy, ale to jedynie w' skutek nie
zwykłego rozwinięcia sił policyjnych i wojskowych.

— Reichs-Anzgr niemiecki podając niektóre re
zultaty ostatniego (z dnia 1 grudnia) obliczenia lu
dności, porównywa je  nakoniec z liczbami odnoszą- 
cemi się do ruchu ludności w Francyi. Oto co czy
tamy: „Cesarstwo niemieckie liczy obecnie 32 mia
sta z liczbą mieszkańców przeszło 50,000, razem zaś 
przedstawiające w okrągłej liczbie 4,400,000 mie
szkańców. Z tych przypada na 13 miast po więcej 
niż 100,000 mieszkańców (Berlin z otoczeniem ma
1.000.000, Hamburg z Altoną 350,000, Wrocław
240.000, Drezno 196,000, Monachium 190,000, El- 
berfeld z Barmen 160,000, Kolonia 131,000, Hano
wer 129,000, Lipsk 126,000, Magdeburg 120,000, 
Królewiec 119,000, Stuttgart 107,000, Frankfurt n. 
M. 103,000, razem 3 miliony). Na drugie 19 miast 
mających po więcej niż 50,000 (t. j. Gdańsk, Szcze
cin, Bremę, Strasburg, Norymbergę, Akwizgran, Dus
seldorf, Krefeld, Kamienicę, Halę, Kassel, Brunświk, 
Poznań, Milhuzę. Metz, Moguncyę, Augsburg, Essen, 
Dortmund), przypada razem 1,400,000 mieszkańców. 
Ogólna przeto suma mieszkańców w 32 miastach ma
jących po więcej niż 50,000 wynosi przeto dziesiątą 
część całej ludności Cesarstwa. Cofnijmy się o 60 
lat wstecz, gdy Niemcy miały jedno tylko miasto 
z mniej więcej 200,000 mieszkańcami (t. j. Berlin), 
jedno z 80,000 i dwa z 50,000, a otrzymamy liczbę 
niespełna 500,000, tak że wówczas stolica Francyi 
licząca 1 milion, miała więcej mieszkańców niż wszy
stkie razem miasta niemieckie liczące po więcej niż 
50,000 mieszkańców. Dziś liczba ogólna mieszkań
ców tej kategoryi miast niemieckich równa się mniej 
więcej ogólnej liczbie mieszkańcó w miast francuskich 
tejże kategoryi. Francya wedle spisu ludności z r. 
1872, ma 25 miast z liczbą mieszkańców po więcej 
niż 50,000, które razem przedstawiają liczbę prze
szło 4 1/* miliona; z tych jest 9 miast mających po 
więcej niż 100,000 mieszkańców (t. j. Paryż, Lugdun, 
Marsylia, Bordeaux, Lille, Tuluza, Nantes, Rouen i
fit. tW innna), IrMrP njrj 9 1/^ miliona. Znocattj
Francya miała w r. 1815, jak wiadomo, 30 milio
nów mieszkańców, podczas gdy Niemcy pozaaustry- 
ackie miały wówczas tylko 22 miliony; a więc 
w Niemczech ludność niemal się podwoiła, Francyi 
zaś przybyło ludności tylko O jednę piątą część.

Teatr. Dziś we wtorek dnia 4 stycznia, po raz 
pierwszy, komedya w 4 aktach, prozą przez W. Sar 
don4 tłumaczył Arkadysz Kleczewski: N itka  jedw a
biu. Początek o godz. 7ej.

— Wystawa nieustająca Towarzystwa Przyjaciół 
sztuk otwarta codziennie od godz. l le j  do 4ej prócz 
poniedziałku. Wstęp w niedzielę 15 centów, w dni 
powszednie 30 centów.

— We środę dnia 5 stycznia: Śej Emilianny panny 
i Śgo Telesfora papieża męczennika.

Sprawy sądowe.
Kraków 29 grudnia.
Z rocznika statystycznej centralnej komisj i na rok 

1873 wyjmujemy bardzo zajmujące szczegóły o prze
prowadzeniu w tym roku spraw cywilnych i karnych 
w sądach austryackich.

Z tego rocznika dowiadujemy się, że p i e r  w s ze  
i n s t a n e y e  sądowe w królestwach i krajach repre
zentowanych w radzie państwa załatwiły 198,446 
spraw spornych w drodze ugody; 8,944 wyrokami 
w drodze pisemnego postępowania; 23,291 wyrokami 
w drodze zwyczajnego ustnego postępowania; 61,068 
w drodze ustnego sumarycznego postępowania i 
112,163 spraw spornych wyrokami zaocznemi. W dro

dze uchwal załatwiono 40,273 spraw spornych, tak 
że przy końcu roku 1873 zostało mezałatwionych 
w całej Austryi tylko 6,756 spraw spornych. Prócz 
tego załatwiono 996 sporów małżeńskich; z tej cy
fry przypada na samą niższą Austryę 444. Załatwio- j 
no 1,071 spraw konkursowych; 1,846 takich spraw 
pozostało na rok następny. Z spraw spadkowych za
łatwiono 131,106 przekazaniem dziedzictwa a 119,363 
ukończono dla braku spadku; pozostało do załatwie
nia 72,338. Z spraw opiekuńczych i kuratcralnych 
ukończono 97,237, pozostało do załatwienia 801,204. 
Ukończono 20,113 zamknięć rachunkowych; pozosta
ło niezałatwionych 1,541. Załatwiono 659,082 spraw 
tabularnych: pozostało do załatwienia 2,053.

D r u g i e  i n s t a n e y e  sądowe w Austryi wydały 
15,158 zatwierdzających, 5,907 zmieniających i 2,0,19 
znoszących wyroków w skutek odwołania się przeciw 
wyrokom w sprawach prywatnych. W tychże samych 
sprawach załatwiły te instaneye 30,796 rekursów i . 
wydały 79 orzeczeń w skutek zażaleń syndykalnych.

T r z e c i e  i n s t a n e y e  sądowe wykazują- skromne 
cyfry. Wydały ono tylko 3,231 zatwierdzających, 804 
zmieniających i 100 znoszących orzeczeń w skutek 
odwołania się przeciw wyrokom, i załatwiły 4,530 
rekursów.

W s p r a w a c h  k a r n y c h .  W pierwszych instan- 
cyach było 42,689 o zbrodnie oskarżonych, a 3,406 
uwolnionych od oskarżenia. Liczby wypadków osą
dzonych zbrodni są następujące: Zdrada stanu 6 wy
padków ; obraza Majestatu 234 (w samych Czechach 
77), obraza członków rodziny cesarskiej 7, zaburze
nie spokoju publicznego 33 (w samych Czechach 12), 
powstanie i zaburzenia 29 (w samej wschodniej Ga
licyi 21), gwałt publiczny przez opór stawiany wła
dzy 1,345 (z tej cyfry wypada na niższą Austryę 
332, na Czechy 206, na Galicyę wschodnią 128, na 
Tryest 91, na Morawę 94, na Galicyę zachodnią 89, 
na Dalmacyę 46' ,  gwałt publiczny przez napad na 
cudzą nieruchomą własność 255 (w samej Galicyi 
144), gwałt publiczny przez złośliwe uszkodzenie cu
dzej własności 331, przez uszkodzenie dróg żelaznych 
i telegrafów 15, przez ograniczenie osobistej wolno
ści 84, przez uprowadzenie 16 (w samej 'larraacyi 
12); przez wymuszenie 546 (w Galicyi 211, w Cze
chach 96, na Morawie 52) : przez niebezpieczną gro
źbę 563. Nadużycie władzy urzędowej przez przyj
mowanie podarunków w sprawach urzędowych 62 
(w Galicyi 29); nakłonienie do nadużycia władzy u- 
rzędowej.53 (w Galicyi wschodniej 42 >. fałszowanie 
publicznych papierów kredytowych 51, fałszowanie 
monety 21, zaburzenie religii 34 (w Czechach ' t  ,: 
zgwałcenie itp. 346; dzieciobójstwo 110 (w Czechach 
26, w Galicyi 26, niższej Austryi 18, na Mora'-, - 
10); pospolite morderstwo 185. Zabójstwa 309 (w Ga
licyi 91); spędzenie płodu 10; podrzucanie dziecka 
37. Ciężkie cielesne uszkodzenie 4,093 (w samej Ga 
licyi 1,495); podpalenie 178 (w Galicyi 81, w Cze 
chach 27); kradzież 16,518 (w samej Galicyi 4,64.2, 
w Czechach 2881, w niższej Austryi 2868, na Mn 
rawie 2,012), sprzeniewierzenie 603; rabunek 184 
(w samej Galicyi 52), oszustwo 2,029 (w niższy! 
Austryi 453, w Czechach 411, w Galicyi 319, n* 
Morawie 209, w Styryi 126), dwużeństwo 8, .oszczer 
stwo 83 (w Galicyi 18. na Bukowinie 11), pomóc 
udzielona zbrodniarzom 23.

Ogólna cyfra zasądzonych za zbrodnie wynosiła 
w 1873 r. 28,405, a mianowicie zasądzono za zbró 
rtnlc 2.1,550 mężczyzn i 3,855 kobiet, Za występki 
było 2,008 oskarżonych a 1358 skazanych. Za prze
stępstwa zasądzono 22,423 mężczyzn i 6.664 kobiet.

Liczba więźniów oddanych w r. 1873. do prowiń- 
cyonalnych domów karnych wynosiła 6265. Z tych 
było zasądzonych na dwa lata ciężkiego więzienia 
2,344; na 4 lata 1,180; na 6 lat 1221; na. <- lat 
404; na 10 lat 235; na 12 lat 282; na 20 lat 476; 
na dożywotnie więzienie 117. Z ogólnej cyfry w i ę 
źniów oddanych do domów karnyeh wypada na niż
szą Austryę 1,084; na górną Austryę 1,058, na Sty- 
ryę 389; na Krainę 158; na Gorycyę i Gradyskę 
107; na Istryę 80; na Tyrol 6; na Czechy 2,065; 
na Morawę 764; na zachodnią Galicyę (Wiśnicz) 213; 
na wschodnią Galicyę 341

Z końcem roku 1873 byk* ri domach karnyeh i 
w więzieniach śledczych ogóhir. 25,521 mężczyzn i 
4,108 kobiet. Liczba dni utrzymania wynosiła dla 
mężczyzn 8,635,754 a dla kobiet 1.399,734. Koszta 
utrzymania tych więźniów wynosiły 4,798,640 złr. 
Personal administracyjny i dozorczy składał się z 218 
urzędników  i 2 ,2 9 7  dozorców.

W r. 1873 wynosiła liczba dni roboczych więźniów 
w obrębie murów więziennych dla samych zakładów 
652,951; liczba dni roboczych więźniów w obrę
bie murów więziennych nie na cele zakładów kar
nych wynosiła 1,804,034 a liczba dni roboczych po 
za murami więziennemi wynosiła 178,095. Część za 
robku więźniów przypadająca państwu wynosiła 
203,181 złr.; procent pobierany przez pa-stwo na 
opędzenie wydatków wynosił 36,522 złr. Z dalszego 
zarobku więźniów wydano 95,263 złr. na rozmaite 
więźniom dozwolone przyjemności a zaoszczędzono 
96,820 złr. Z końcem roku 1873 zaoszczędziło 8630 
więźniów niżej 20 z łr .; 1,926 więźniów 20 —  50

zł
w
zł
«f
m
zł
5,
d'
6<

bi
B;

d<
0(
ot
m
m
d

tv
s]
d

0(
tc
Pi

9‘
o<
8-
dl
es
di
P

z
n
d
d
k
i
P
I
c
z
n
n
ti
r
b
r
■»
1
s

:

mody, karety, liberye stołowe, naczynia i przybory 
i... kuchnie — oto co znaleźć można w dziele Pa
wła Lacroix, przy którym bardzo mile nie jeden wie
czór się spędzi.

Historya ludzkiego pomieszkania p. Viollet-le- 
Duc, znanego autora historyi domu, i kistoryi fo r 
tecy, rozszerzając dawny zakres pierwszych prac tego 
autora stara się objąć wszystkie epoki i różne kraje 
w których człowiek kształcił się na budowniczego. 
Począwszy od przypuszczalnego szałasu z chróstu i 
błota, ochraniającego człowieka pierwotnego p. Yiol- 
let-le-Due zatrzymuje się dopiero na wspaniałych pa
łacach z renesansu wznoszonych przez budowniczego 
de Lorme dla ówczesnych magnatów. Aby zajść tak 
daleko, a bez skoków, autor przechodzi stopniowo 
od wspomnionego szałasu, do aryjskiej chaty, do 
bambusowego kiosku Chińczyka, do tatarskiego na
miotu, do geometrycznego pałacu egipskiego króla, 
do rozlicznego rodzaju pomieszkań starych Medów, 
Arabów i Hebrajczyków, dalej, od wspaniałej sie
dziby króla assyryjskiego do okrągłego blockhausu 
Pelaźgów, ztamtąd znów do eleganckiego domku 
Jońskiego i już udoskonalonego schronienia Ateńczy- 
ka; w końcu od rzymskiej willi, zbytkownego domu 
kupca syryjskiego, indyjskiego pałacu, skandynaw
skiego dworku, zbytkownego choć rubasznego zam
czyska króla Franków, do manrytańskiego pałacu sa- 
raceńskiego magnata, lub feudalnego zamku, który 
poprzedza wspomiane renesansu pałace. Dla urozmai
cenia czytelnikowi tej nużącej nieco podróży, gdyby 
na suchym opisie arefcitektonikl ograniczoną być ona 
miała — p. Viollet-le-Dnc odbywają w towarzystwie 
dwóch niezmordowanych a wiecznie spierających się 
eiceronów, Doii i Epergos, z których, jeźli pierwszy 
przedstawia zachowawczość quand m hm , nieprzyja
ciela wszelkiej nowości i zmiany dopóki takowa za

prowadzoną nie została — to drugi <jest wielbicielem 
postępu, niecierpliwiącym się jego powolnością. Obaj 
też podróżnicy nie ograniczają się na dyskusyi o wzglę
dnej wartości tej lub owej architektonicznej epoki 
lub tego lub owego systemu, lecz korzystają z go
ścinności jaką wszędzie napotykają, a przyjmując u- 
dział w biesiadach i rozmowach swych gospodarzy, 
ich rodziny i gości, obznajmiają zarazem czytelnika 
z obyczajami i zwyczajami pewnych epok i społe
czeństw ludzkich. Jest to bezsprzecznie najbardziej 
zajmująca część dzieła, pełna malowniczego uroku i 
bogata tą werwą francuzką, chwytającą niby na go
rącym uczynku objawy życia towarzyskiego pewnej, 
już pleśnią wieków pokrytej epoki.

A historya wachlarza, u wszystkich ludów i we 
wszystkich epokach ? Jeżeli w pośród tych ilustrowa
nych wydawnictw można było szukać jakiejś prawdzi
wej niespodzianki — to tej chyba jaką czytelniczkom 
swoim uczynił p. Blondel. Historya wachlarza, we 
wszystkich epokach; — więc i w przedpotopowej e- 
poce, nawet w epoce raju? bo wątpić nawet się nie 
godzi, iż pierwszy cieplejszy nieco promień słoneczny, 
przy atmosferze zupełnie ruchu pozbawionej, pokusił 
pierwszą naszą matkę, zanim jeszcze fatalne jabłko 
zerwała, do użycia palmowego liścia dla sztucznego 
chłodzenia swoich białych skroni. P. Blondel tak da
leko nie sięga, z tej zdaje się jedynie przyczyny, iż 
prawdziwie uczony erudyt w dziele swojem nie chciał 
zapisać nic takiego coby nie mogło być stwierdzo- 
nem historyą, a przynajmniej do dziś dnia wśród 
pierwotnych ludów przechowującą się tradycyą. Lecz 
gdziekolwiek na kuli ziemskiej są ludzkie społeczeń
stwa, wszędzie tam p Blondel pozbierał żyjące tra- 
dycye, pomniki i wspomnienia z których zaczerpnąć 
mógł wiadomości o przeróżnych formach jakie nada
wano wachlarzom, o przeróżnych też celach dla ja 

kich używany i sposobach w jakie wachlarz bywał 
użytym.

Nie ma może w ludzkości przedmiotu w tak po- 
wszechnem będącego użyciu jak wachlarz. Od Ja
ponii, Chin i Małą] Azyi, od Afryki pobrzeżnej i 
środkowej do Ameryki i Oceanii, ludy najdziksze 
nawet szczycą się wachlarzami z ptasich piór, rybich 
ości, szyldkretowej skorupy, słoniowej kości, jedwa
bnych i aloesowych tkanin, papieru lub liści. A — 
rzecz może dziwna —  jedna tylko stara Europa, 
która w wyrobach zbytkowych wachlarzy najwyższej 
dościgała doskonałości — jedna tylko Europa, zdawa
łoby się, iż nie wynalazła wachlarza, lecz go od 
innych ludów przyjęła. P. Blondel twierdzi, że Fe- 
nieyanie przynieśli wachlarze wraz z pismem do Gre- 
cyi, która je przesłała Rzymianom, a ci dopiero 
wpośród barbarzyńców europejskich je rozrzucili. 
Rzecz równie godna uwagi, że na całym też świecie 
wachlarz zawsze coś symbolizuje i ma swój właściwy 
język. W starej Indyi wachlarz jest jednym z in
sygniów królewskiej godności, na brzegach Nilu go
dło niebiańskiego spokoju, jest znakiem wyróżniają
cym książąt. Na całym Wschodzie oznacza on wła
dzę. W Chinach używany za album, gdy jest z bia
łego papieru i opatrzony pieczęcią, autografem lub 
wierszem, staje się bardzo cennym upominkiem, za
datkiem przyjaźni. W  Japonii zastępuje jedwabny 
sznurek przez tureckiego sułtana paszom tytułem 
wyroku przesyłany. W Grecyi i Rzymie jest uży
wany przy całopaleniach dla podsycania świętego 
ognia. LT pierwszych chrześcian jest jednym z nie
odłącznych symbolów wszelkiej religijnej uroczysto
ści, a choć od XIV wieku na Zachodzie mniej uży
wany, przecież do dziś dnia przy uroczystościach 
religijnych w Rzymie przed Ojcem św. niosą dwa 
z pawich piór wachlarze.

P. Blondel przechodzi dalej do materyału, jaki 
dla wachlarzów używano od Meksyku do Japonii, od 
dynaśtyi chińskiej Wou-Wang (1134 r. p. Chr.) do 
r. 1875 ery chrześciańskiej. Jest to przedmiot nie 
do wyczerpania, bo nie ma materyału, któregoby w 
wyrobach wachlarzowych nie uwzględniono, począwszy 
od liści palmowych i najtańszego europejskiego pa
pieru do najszlachetniejszych kruszców, drogich ka
mieni, koronek i . . .  pędzli mistrzów malarstwa. Pod 
tym względem jedna tylko Francya, Paryż raczej, 
rywalizować może z Indyami, Chinami i Japonią. 
Najbardziej też ożywioną i zajmującą częścią mono
grafii p. Blondel jest dział "poświęcony wachlarzowi 
europejskiemu a nowoczesnemu, którego opis dopeł
niają winietki i 50 znakomitych rycin, przedstawia
jących najsławniejsze egzemplarze, jakie przed paru 
laty pojawiły się na specyalnej wystawie.

Wspomnieć też muszę o fantazyi angielskiego mi
lionera p. Smee, który wydał w Germer-Baillere 
opis Swojego Ogrodu, zawierający 1300 figur, 33 
rycin i 25 tablic z rysunkami. Kto zechce wyobra
zić sobie milionera, uczonego jak uczonym być może 
milioner angielski, a zamiłowanego w ogrodach jak 
ukochać przedmiot jakiś umieją Anglicy — ten mo
że pojąć potrafi, jak bogata fantazya kierowała urzą
dzeniem ogrodu p. Smee. Lecz p. Smee nie darmo 
jest Anglikiem, przeto z natury praktycznym ekono
mistą. Rozkochany w cieplarniach, stawia je on 
wszędzie, a w najrozmaitszy sposób, szukając zawsze 
środka dopięcia najlepszych dla cieplarnianej uprawy 
warunków przy najmniejszym możliwie wydatku. 
Pod tym względem dział poświęcony cieplarniom 
zaliczyć można do prawdziwej nauki, a dzieło zale
cić tym wszystkim, dla których chodowanie roślin 
zwrotnikowych jest dozwoloną namiętnością. P.Smfce 
zresztą, jak wszyscy wspomniani dotąd przezemnie

autorowie, jest w przedmiocie swoim wyczerpującym, 
a nie dość, iż daje opis każdej rośliny i jej właści
wej uprawy, każdego widoku, każdego naturalnego 
mieszkańca, pająka lub gąsiennicy ze swego ogrodu, 
lecz dopełnia zarazem dzieło ogólną historyą ogro
dów, począwszy od jednego z siedmiu cudów -wia
ta, skończywszy na najnowszych angielskich parkaciu j

Jeszcze jedna prosta wzmianka, iż w przeszłym 
tygodniu, lecz nie jako noworoczne wydawnictwu, . 
pojawiło się też oddawna oczekiwane, ilustrowane 
wydanie Naśladowania Chrystusa, braci Glady 
z przedmową Ludwika Venillot. O tem dziele nic 
nie napiszę, bo . .. taką przedmowę potrzeba studyo- 
wać, takie dzieło choćby po raz tysiączny odczytać, 
a nad takiem wydaniem i takiemi rycinami się za
chwycać. Tego wszystkiego nię nie opisuje.

Otóż i koniec tej pogadanki, którą zamykam rok 
stary, zaś dla mnie rok pierwszy moich z czytelni
kami Czasu pogadanek. Czy w ciągu tego czasu 
z zadania uiścić się umiałem, czym zdołał choćby 
raz jeden, choćby jedno zachmurzone wypogodzić 
czoło, a jakiemś miłem wrażeniem wywołać choćby 
tylko jedno drgnienie powieki osłaniającej w marze
niach zatopione oko? Któż mi zeck«e szczerą dąć 
na to odpowiedź! Lecz. . .  czyniłem co mogłem, a 
nikomu nie dano przynosić więcej nad to, czem roz
porządzać może. Tem też i nadal dzielić się będę! j 
jeśli Bóg życia pozwoli — tymczasem zaś szano
wnym czytelnikom i czytelniczkom moim przy No
wym Roku przesyłam uie najpożądańsze, życze
nie tego oto zdrowia, tórem powiedział Adami
iż ten tylko ocenić je zdolny... kto je utracił.

P a r y ż  31go grudnia 1S75.
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kłr.; 466 więźniów 50 —  100 zlr.} a 150 więźniów 
więcej niż 100 złr. Z zaoszczędzonej kwoty 96,820 
żłr. przypada na Czecłiy 29,942 złr.; na górną Au- 
Btryę 14,068 złr.; na niższą Austryę 14,940 złr., 
na Morawę 8,638 złr.; na zacliodnią Galicyę 2,520 
r tr .; na wschodnią Galicyę 6,991 złr.; na Styryę 
5,029 z łr.; na Krainę 5,823 złr.; na Gorycyę i Gra
dy skę 3,532 złr.; na Istryę 4,724 złr.; na Tyrol 
605 złr.

Towarzystwo kolei Arcyks. Rudolfa na budowę Salz- 
kammergutbabnu. Odpowiednio temu liczba nowo 
otwartych mil kolei żelaznych jest nader szczupła, 
gdyż wynosi razem 88 V 2 mil, z których 14 mu na
leży do b. kolei Arcyks. Albrechta, 13 mil (Lho- 
tzen-Braunau) do Staatsbahnu, 36 '/? “ „ . [  i  ” '

m
Gospodarstwo, przemysł i handel.

Wiadomości
e Biura Izby handlowo-przemysłowęj krakowskiej

o targu zbożowym na B a r a n i e  i K l e  p a r z  u 
dnia 3go i 4go stycznia.

Z powodu wielkich zaspów śniegowych dowód zboża 
bardzo utrudniony. To też na wczorajszy targ na 
Baranie zaledwo kilkaset korcy zboża przywieziono.

Płacono pszenicę żółtą za 237 funtów od 30-— 
do 36-— zip., czerwoną od 32"— do 38" 15, białą 
od 34'— do 40"— ; żyto warszawskie za 227 funt. 
od 281— do 30' —, gorsze od 26'— do 28'—; jecz_ 
taień dla browarów za 202 funt. od 25'— do 26'20, 
»a paszę od 23-15 do 25'— . Innych produktów nie 
dowieziono.

Stagnacya jaka od paru tygodni w handlu zbożo
wym zapanowała, trwa dalej. .Kuch i obrót bardzo 
słabe, dowozy zboża małe. Z pruskich kupców zale- 
dwo jeden pokazał się na targu kleparskim.

Pomimo, że giełda kupiecka plakatami ogłosiła, iż 
0(ł 1 styeznia b. r. wszelkie zakupna na nową miarę 
ł° jest na kilogramy odbywać się mają, sprzedawano 
przecież tak na starą jako też i nową miarę, to jest 
jak który z kupujących zażądał.

Sprzedaż i zakupno odbywały się w bardzo cia- 
snych granicach.

Płacono pszenicę żółtą za 170 funtów od 8-50 do 
S‘25 złr., białą od 9*75 do 10'50, czewoną piękną 
Od 9-50 do 10-30; żyto warszawskie za 160 funt. od 
6'— do 8-20, podolskie od 7 50 do 8-— ; jęczmień 
dla browarów za 140 funt. od 7-25 do 7-55; na pa
szę, od 6"80 do 7"20; owies za 100 funt. od 7-80 
do 8-—; koniczynę białą od 70-— do 73-— złr. Rze 
paku nie było w handlu zbożowym.

Taryfa kartelowa na kolejach żelaznych.
Na posiedzeniu Izby poselskiej Rady państwa 

z d. 17 grudnia r. z. peseł M e n d e l s b u r g  w imie
niu Koła polskiego występował, jak wiadomo z po
danej przez nas w calem brzmieniu mowy p. Men- 
delsburga, przeciw tak zwanym kartelowym taryfom 
kolejowym, które nietylko krzywdzą nasz handel 
i przemysł zbożowy, lecz z powodu, że Galicya 
przyczynia się do subwencyi w ilości 23'/a miliona 
przeznaczonej dla kolei ze skarbn państwa, narzu
cają prowincyi naszej wprost ciężar premii opłacanej 
za to, że kupcy i przemysłowcy pruscy podkopują 
nasz krajowy handel i przemysł, szczególniej prze 
mysł młynarski. Ponieważ pierwotnie naznaczony czas 
trwania owych taryf kartelowych (t.j. do 1 stycznia 
r. 1876) mimo oczywistej krzywdy dla kraju miał 
być prolongowany, przeto poseł Mendelsburg z wy- 
rażnem odniesieniem się do tej anormalności, wniósł 
■w Izbie rezolucyę tej treści, aby rząd starał się o 
Pogodzenie taryfowej polityki austryackićh admini 
straeyj- kolejowych z interesami ludności krajowej 
Mimo to, jak się dowiadujemy', taryfy kartelowej nie 
Zastąpiono dotychczas taryfą nową. Niezależnie od 
ponownego w tej sprawie wystąpienia naszego Kola 
poselskiego, które niezawodnie sprawy nie zaniedba, 
należałoby naszem zdaniem wystąpić wszystkim w Ga- 
hcyi Izbom handlowym z zbiorowem przedstawieniem 
do ministerstwa handlu.

W ied eń  2 stycznia.

Onegdaj skończył się tedy trzeci rok przesilenia 
ekonomiczno-finansowego, smutniejszy od dwóch po 
przedzających, ale czy już istotnie najgorszy z po 
między dawnych i przyszłych, za to z pewnością 
nikt ręczyćby nie śmiał. Zostawiając rozwiązanie tej 
kwestyi na później, przypomnijmy sobie w krótkości 
rezultaty i wypadki ostatnich dwunastu miesięcy. 
Jak dalece one były jałowe i jaka stagnacya w roku 
1875 panowała, o tam najlepiej mogą przekonać 
następujące cyfry.

Oprócz emisyi 60 milionów złr. renty państwa 
25 milionów w bonach skarbowych, nie było prawie 
żadnych większych operacyj mogących ożywić i za
interesować targi pieniężne, operacyj, jakiemi są n. p 
finansowania kapitałów na budowę kolei żelaznych 
na tym podobne cele. Wszystkie bowiem pożyczki 
kolejowe nie wyniosły razem więcej jak 69 milionów 
z łr.; ale gdy się w tem już mieszczą obligacye Ilej 
eeryi Ostbahnu węgierskiego i pożyczka w obliga 

zaciągnięta przez austryacką kolej Północno 
ac oc*nią na roboty dodatkowe, przeto właściwie 

z owych 69 milionów tylko jedna emisya ma piętno 
finansowania nowej drogi komunikacyjnej, a jest nią 
pozyczka w obligacyach w złocie, zaciągnięta przez

Selzthal) do kolei Zachodniej, 15 mil (Zditz-Prati- 
czin) do kolei państwowych, reszta do kolei _ Pardu- 
ńckiej, Buschtiehradzkiej i t. d. Te wszystkie drogi 
żelazne położone są w Przędli ta wii, a w Węgrzech 
żadna nowa kolej w 1875 r. nie powstała.

Z następujących cyfer statystycznych można się 
najlepiej przekonać, jak dalece w porównaniu z da- 
wnemi czasami ustała czynność na polu budowy ko- 
ei żelaznych: W roku 1870 było w ruchu kolei że

laznych w Przedlitawii mil 790, w Węgrzech mil 
*56, czyli razem 1246 mil; w roku 1871 w Przed- 
itawii mil 954, w Węgrzech mil 579, razem 1533 

mil; w 1872 r. w Przedlitawii 1107 mil, w Zalita- 
wii 705, razem 1812 mil; w 1873 r. w Przedlitawii 
1213 mil, w Węgrzech 818, razem 2031 mil (w 
porównaniu więc z 1872 rokiem o 224 mil więcej); 
z końcem 1874 r. w Przedlitawii 1260 mil, w Wę
grzech 841, razem 2101 mil, czyli w porównaniu 
z 1873 r. tylko o 67 mil więcej; z końcem zaś 
1875 r. jest w ruchu w Przedlitawii 1349 mil, w 
Węgrzech 841 mil, razem więc 2190 mil kolei że- 
aznych. Prawda, że, jak dowodzą ostatnie liczby, w 

roku ubiegłym przybyło o 21 mil więcej niż w roku 
1874; ale najprzód, wszystkie w tych czasach wy
kończone budowy były już dawniej porozpoczynane, 
i wreszcie przypadek tylko zrządził, że urzędowe 
otwarcie 14 mil drogi ze Stryja do Stanisławowa 
nastąpiło 2go stycznia 1875 r.

Pomijając roboty kolejowe przez rząd prowadzone 
w Galicyi, w Dalmacyi, Istryi i w Czechach, konce
sjonowaną została prywatnemu Towarzystwu nowa 
kolej z Leobersdorf do St. Pólten, o historyi której 
jędzie przy innej sposobności mowa, i wyszły prawa 
o kolejach z Opawy do Vlarapass i Salzkammergut- 
bahn; tę koncesyę przyjęła po długich namysłach 
kolej Arcyks. Rudolfa; na tamtą, pomimo gwarancyi 
przedłużonej i może dostatecznej pod względem wy
sokości rocznego dochodu, nie ma dotąd żadnego ama
tora, ani też nadziei, aby się tak prędko jaki zna
lazł, a w każdym razie przyjęcie jakiego doznaje ze 
strony świata finansowego i publiczności, sposób le- 
gulo wania i porządkowania u nas kwestyi kolei ze- 
laznych. nie pozwala się tego spodziewać.

Zanim szczegółowo przemówię o tym systemie, 
podług którego w ostatnim dniu roku załatwioną zo
stała sprawa kolei Dniestrzańskiej, a kolej Arcyks. 
Albrechta zaledwie uniknęła otwarcia konkursu, lecz 
ctóry nie wszędzie w jednaki sposób bywa zastoso
wany, jak dowodzą np. historye kolei Leobersdorf- 
St. Pólten i Pilsen-Eisenstein, winienem przypomnąć, 
że to w 1875 roku zaszły dwa znakomito wypadki, 
ctóre, lubo nasz targ nie był ich widownią, na jego 
os i usposobienie silnie oddziałać musiały; jednem 

z tych zdarzeń był krach Siidbabnu, czyli skonsta
towane zbezceunienie akcyj kolei Południowej, dru- 
giem redukcya procentów od długu tureckiego. ̂

A teraz zobaczmy, jakie zmiany zaszły w dziedzi
nie nowych spółek akcyjnych. Oto dwadzieścia i trzy 
Towarzystw było zmuszonych likwidować, a pomię
dzy niemi sześć banków z kapitałem wynoszącym 
pierwotnie 31,200,000 złr., lecz zredukowanym na
stępnie do 15,475,000 złr.; sześć Towarzystw ase
kuracyjnych z kapitałem 3,300,000 złr.; pięć kolei 
żelaznych, a mianowicie Albrechtsbahn z kapitałem
15.180.000 złr. w obligacyach i 10,119,000 złr. 
w akcyacli, Braunau-Strasswalchen z kapitałem 3 mi
lionów w obligacyach i 2 milionów złr. w akcyach 
(ta kolej będzie zapewne sprzedana za 1 milion) 
colej Dniestrzańska z kapitałem 7,200,000 w obli 
gacyach i 4,800,000 złr. w akcyach (sprzedana za
2.100.000 7-łr.), kolei Dux - Bodenbach z kapitałem
9.600.000 zk. w obligacyach i 6,600,000 w akcyach, 
Ebensee-Ischl z kapitałem 2,700,000 złr. w obliga
cyach i 1,800,000 złr. w akcyach (będzie zapewne 
sprzedana za 500,000 złr.); na koniec sześć spółek 
przemysłowych, pomiędzy któremi Towarzystwo omni
busów, jeden Baubank i tak zwany Seehandlung, ra 
zem z kapitałem dawniej 20,200,000 złr. wynoszą
cym, lecz zredukowanym do 17,950,000 złr. Sam 
kapitał akcyjny tych Towarzystw likwidujących wy 
nosi przeto 72,044,000 złr., z których, jak przewi
dzieć można, tylko cząstka ocaloną zostanie. Zważy
wszy zaś na ceny po których koleje żelazne za in 
terwencyą rządową sprzedane były lub będą, i z ka
pitału w obligacyach wynoszącego 37,680,000 złr 
znaczną część trzeba dać za straconą.

Oto, nie mówiąc już o stracie poniesionej przez 
akcyonaryuszów kolei Południowej i przez wierzycie) 
Padyszaha, rezultat czysto-miejscowy 1875 r

Ser. 1766 Nr. 37 złr. 50,000; Ser. 2372 Nr. 21 
_.r. 10,000. Inne wyciągnięte serye są: 1118, 293, 
2250, 2003, 2939, 49, 856, 940, 2026. >

W i e d e ń  3 stycznia. Losy z r. 18?£- w y,c3 "  
guięto serye: 98, 265, 285, 831, 852, 123., oC2,
1433, 1490, 1670, 1746, 1921, 1935, 2060, 2200,
2245, 2486, 2503, 2581, 2694, 2824, 2840, 2850,
2886, 3321, 3358, 3370, 3511, 3674, 3683, 37 <0,
2821.

Przyjechali do Krakowa od 3 do 4go stycznia.
HOTEL WIKTORYA: Hr. Marya Potocka z Ga

licyi, ks. Karol Radziwiłł z Poznania, hr. Stefan Po
tocki z Grodna, hr. Zygmunt Raoiborowski z Podola, 
Dr Jan Horwitz z Wiednia, Władysław Markowski 

Podola, Adolf Kunde z Wrocławia, hr. Aleksander 
Orłowski z Kamieńca podolskiego.

N A D E S Ł A N E .

Na rzecz Towarzystwa wsparcia biednych chłopców 
starozakonnych złożyli: Wny Dr Jonathan W a r 
n e r  złr. 60 i Wny Natan S t e i n b e r g  złr 50.

PRZEGLĄD POLITYCZNY.
Depesze telegraficzne.

W ied eń  3 stycznia po poł. (tel.) Dziś w cią
gnieniu losów kredytowych wygrały: główną wygra
ną Ser. 2235 N. 63; złr. 40,000 Ser. 3637 Nr. 99 
złr. 20,000, Ser. 725 Nr. 59; złr. 5,000 Ser. 3637 
Nr. 8 i Ser. 1243 Nr. 4. Inne wyciągnięte serye są: 
3698, 66, 171, 2342, 2477, 3529, 3501, 1512, 
1727, 2523.

W ied eń  3 stycznia popoł. (tel.) losy pożyczki 
miasta Wiednia wygrały: ser. 979 N. 18 złr. 200000;

P a r y i .  2 stycznia. Journal de Paris donosi: 
Nota hr. A n d r a s s e g o  w kwestyi wschodniej jutro 
,est spodziewaną. Umiarkowanie jej zapewnia jej 
sympatyczne przyjęcie ze strony gabinetów europej
skich. Nota nie stawia wniosku względem m a n i 
f e s t u  zbiorowego, lecz zostawia każdemu państwu 
wolność wystosowania podobnej noty do Turcyi.

P a r y *  2 stycznia. Pierwszy radzca poselstwa ro 
syjskiego w Paryżu, radzca stanu O ku n ie  w , mia
nowany został posłem rosyjskim w Stokholmie.

R zym  2 stycznia. F anfulla  donosi: L powodu 
powinszowań noworocznych, zaniesionych Królowi przez 
reprezentantów armii, Król powinszował armii jej po
stępów i dobrej woli; życzył armii chwały i czci jak 
zawsze, i rzekł, iż ma zaufanie, że armia w razie, 
gdyby nastręczyła się jaka sposobność, odpowie ocze- 
tiwaniom jego i kraju. Król i syn W. Ks. Badeń- 
skiego znajdowali się na galowem przedstawieniu w

l i O i i d y n  2 stycznia. Bank rosyjski dla obrotu 
zagranicznego w Londynie, zaprzecza telegramowi 
Timesa, iż wielu bankierów rosyjskicli za poręką 
miejską albo rządową zamyśla zaciągnąć wkrótce 
pożyczkę. — List tutejszego ajenta egipskiego Rogersa 
lo Observera, zaprzecza doniesieniu dzienników, ja
koby między C h e d i w e m  a wysłanym do Egiptu 
urzędnikiem angielskim C a v e  zaszły zatargi.

H a n i a  M a u r a  (wyspy Jońskie) 1 stycznia, 
Po unieważnieniu przez Izbę pierwszego wyboru 
trzech deputowanych, przedsiębrano dragi wybór, w 
itórym znaczną 'większością wybrano dwóch kandy

datów konserwatywnych V a l a o r i t i s  i Ma c h e r a ,  
a trzeciego radykalistę S e r v o  małą większością.

W i o d e ń  3 stycznia.

(B .)  Nastąpiła teraz pora dla sensacyjnych wia 
domości. W tygodniu bieżącym będzie ich pełno. Nie 
brak ich nigdy w Austryi, a cóż dopiero mówić w 
chwili, gdy sytuacya polityczna istotnie jest naprę
żoną. Z takiej sytuacyi może wylęgnąć się przesile
nie, ale rozumie się samo przez się, że me jest to 
koniecznem. Zaprzeczyć się nie da, że od wczora 
opinia publiczna została nieco zaalarmowaną. Znane 
są żądania Węgrów, znane są zapatrywania tutej
szych kół rządowych w tej mierze. Każdy więc mu
siał być przygotowanym na możebne starcie między 
obu rządami, ale powszechnie liczono na kompromis 
i odnowienie ugody. Co do nas, do tej chwili me 
wątpimy, że ostatecznie przyjdzie do takiego kom
promisu. Lecz wczoraj obiegały w Wiedniu pogło
ski, które opiewały przeciwnie, a Sonntags Ztg już 
zapowiedziała upadek gabinetu ks. Auersperga, tj. 
rozbicie się tego gabinetu o kwestyę węgierską. Dzi- 
siejsza Montagsrevue, którą wszelako W sprawach 
wewnętrznych należy uważać za znacznie mniej in
spirowaną, aniżeli w sprawach zagranicznych, w to
nie nader groźnym oświadcza, że rząd przedlitawski 
na żądania węgierskie, zwłaszcza w sprawie banko
wej, nigdy nie przystanie, że nigdy nie przyzna bile
tom banku węgierskiego kursu przymusowego w Au 
stryi, i że —- pod grozą przekleństwa ludności, wię 
kszycli na Przedlitawię nie nałoży ciężarów. Artyku 
ten niezwykle stanowczy zakrawa jakby na ultima 
tum. W sprzeczności z tym artykułem zostaje Nach  
traq wspomnionego pisma, podług którego rząd wę 

• i • Acsnhiiecro hanl™ wAcnArskiePł

przy banku węgierskim obstają i to bez kursu przy
musowego w Austryi, to sytuacya nie byłaby bynaj
mniej tak trudną i naprężoną. Tutaj bowiem wie
dziano, iż rząd węgierski czyni przygotowania, aby 
założyć bank węgierski zupełnie samodzielnie za po
mocą kapitałów zagranicznych z Francyi i Niemiec. 
Prawa tego Węgrom nikt odmówić nie ma mocy, 
skoro tylko nie roszczą pretensyi do kursu przymu
sowego. Gdyby nawet kwotę na sprawy wspólne ze
chcieli płacić swemi biletami bankowemi, to nie u- 
patrywalibyśmy w tem tak wielkiej przeszkody, albo
wiem możnaby tej sumy użyć dla wojska w Węgrzech 
załogą stojącego. Czekamy więc, jakie wiadomości 
nadejdą wkrótce z Pesztu.' Trzeba będzie wszelako 
z wielką te wiadomości przyjmować ostrożnością, 
gdyż tydzień bieżący otwiera pole do przeróżnych 
combinacyj. Wieczorny Nowy Fremdenblatt, ucho- 
zący również za inspirowany, donosi w Nachtragu, 

iż gabinet ks. Auersperga nie zgodzi się na żadne 
żądanie przeciwne interesom austryackim, i że jest 
zdecydowanym w tej kwestyi wytrwać, choćby miał 
upaść.

Nota hr. Andrassego w sprawie wschodniej odeszła 
już do mocarstw podpisanych na traktacie paryskim. 
Przypominamy, cośmy o tej nocie pisali. Nie za
wiera ona nic, co stoi w firmanie sułtańskim, a za- 
;em może istnieć obok firmanu. Zajmuje się tylko 
sprawą prowincyj, których ludność chwyciła za broń, 
i żąda rękojmi przeprowadzenia reform. O treści tej 
noty, zwłaszcza o reformach, jakie proponuje, nic nie 
słychać. Treść ma zostać tajemnicą. Ks. Gorczakow 
zgodził się na notę, którą widział przed jej wysła
niem. * __________

Poczta wiedeńska z powodu zasp śniegowych opó 
źniła się o kilka godzin i z tego powodu list nasze- 
jo korespondenta umieszczamy w ostatnich wiado
mościach. Streszcza on ostatnie objawy kryzys dua- 
istycznej, która przybiera coraz większe rozmiary. 
Artykuł Montagsrecue, nazywający żądanie osobnego 
lanku z przymusowym kursem dla papierów węgier
skich eine undiscutirbare Ungeheuerlichkeit, wywo- 
ał niemniej zaniepokojenia co przed tygodniem atak 

Provinzial Corr. Ostatnie telegramy z Pesztu nie 
przynoszą zaspokajających wiadomości o skutku narac 
dwóch gabinetów. Zdaniem naszem jednak spór dua
listyczny dalekim jest od zachwiania rządu przędli 
tawskiego, podobnie jak sympatye między atakowa
nym przez prasę pru»ką p. Schmerlingiem a gabi
netem nie są tak żywe, aby można przypuszczać, że 
Proc. Corr. strzelała przez elewacyę do obecnego 
ministeryum.

"Wiedeńska Politische Corresp. w liście berlm-

gierski od założenia osobnego banku węgierskiego 
nie odstąpi, ale nie zażąda dla banknotów swoich 
kursu przymusowego w Przedlitawii, kwotę zas wy 
płaci w biletach państwowych.

Jeżeli wiadomość ta jest prawdziwą, jezeh Wę
grzy od wszystkich innych żądań odstępują, a tylko

dowego francuskiego i naznaczamy wybory zbliżające 
się jako ważną epokę, którą inaugurowały wybory 
senatorów stałych. Kampania wyborcza już się roz
poczęła. Gambetta i Jules Simon zapowiedzieli objaz
dy gościnne dla agitacji wyborczej, do czego mają 
też zupełne prawo, jak każde stronnictwo i każdy 
kandydat. Rząd zaś wystosował do prefektów inlor- 
macye dla popierania kandydatów prawego środka i 
umiarkowanej prawicy, a poniekąd umiarkowanych 
bonapartystów, w miarę miejscowych stosunków. Buf
fet miał od siebie rozesłać ajentów po departamen
tach, którzyby agitację w duchu rządowym prowa
dzili piórem i przeciw republikanom walczyli, stra
sząc niebezpieczeństwem socyalnem. Przypuszczają, 
że obecnie gdy senatorów weszło kilkudziesięciu 
z lewicy, senat składać się będzie z 180 republika
nów i 120 rojalistów, Izba deputowanych z 350 re
publikanów, 110 bonapartystów i 60 rojalistów
wszelkich odcieni. Są. to zresztą tylko oezywifeeie
przypuszczenia.

Książęta Orleańscy i marszałek Canrobert wymó
wili się od przyjęcia mandatu, pierwsi dla przyczyn, 
iż misya ich na teraz spełniona, a jen. Ganrobert 
nie chce uchodzić za przeciwnika Mac Mahona. ie -  
raz rojaliści stawiać go mają w wielu na raz okrę
gach wyborczych, gdy znów Thiers chcąc nie roz
strzelać głosów, oświadczył, że poprzestanie na wy
borze w Belfort.

Nie ulegało wątpliwości, że królowa Izabella wró
ci do Madrytu —  zabezpieczona od napaści ustawą 
oktrojowaną na nowy rok co do członków rodziny 
królewskićj. D aily  News donoszą też z Paryża, ie 
przybył tam hr. Puńourostro dla sprowadzenia kró- 
lowćj do Madrytu. Korespondent obawia się, abv 
pobyt królowćj w Hiszpanii nie sprowadził nowych 
zawikłań i zatargów.

St. Petersb. Wiedom. dowiadują się , że jenerał L e- 
f 16, dotychczas poseł francuski w Petersburgu, mia
nowany będzie francuskim ministrem spraw zagrani
cznych w miejsce księcia D e c a z e s a ,  który żyózy 
sobie wstąpić na miejsce jenerała Lefló, bo, jak Big 
podobno wyraził, więcej może przysłużyć się Fran
cyi nad Newą, niż na dotychczasowem stanowisku
swem nad Sekwaną.

Pogłoski nowe o zwycięstwach powstańców w Her- 
cegowinie nie mają żadnej podstawy, a są trudne do 
uwierzenia w obecnej porze.

Ostatnie depesze telegraficzne „Czasu u

B e r l i n  4 grudnia. Rozporządzenie cesarskie u- 
Wieaensaa rouuscue  I rządza stosunek niemieckich reprezentantów za granicą

skini pisze dziś o znanych artykułach J dowódzców okrętów niemieckich; pierwsi są od-
Corresp. co następuje. „Drugi ar t jki  p , l n0VPiedzialni politycznie pod względem prawa publi-
p. Schmerlinga powstał pod wrażeniem faktu, że ^  odpowiedzialni militarnie. Dowódzcy
przyjazne mteneye pierwszego artykułu doznały od j ■ g . jedynie na wniosek reprezentantów
rządu austryackiego równie przyjaznego przyjęcia jak statków mogą jeayn
trafnego ocenienia. Ztąd niema już powodu, aby P ^ b j a ć  ^ o k n  Feichg.A nzeiger oświadcza,.

C orresp..., która jest u r z ę d o w y m  organem rzą- kum.
du i  z pewnością n i e  będzie zapuszczała się na „ " Y l I i ^ z n a t a a T  powodu konkordatu' odroczone

artjkiUy' te były p u d o w a  lub nic. Na K  W-
« ■ * » !  mimo F r a n c h i  powalą*

znany jest charakter i stanowisko Prov. Corr., ar-1 zaopatrzył N i k . i c y  _
tykuły jej wywołały zdziwienie i oburzenie. Za dale-1---------------  SS!SBHH!H9^
ko zresztą posunięte jest twierdzenie, że Prov. Corr.\ ( t u r N O .  W i e d e ń .  4 stycznia, godz. 3 m. 25 
jest „ u r z ę d o w y m 11 organem rządu praskiego, b o L 0 poi. Renta papierowa 6935 — Renta srebrna
tym jest tylko Staats-Anzeigcr. Nie pojmujemy, jak 173 8O — Losy z r. 1860 112- Akcye Banku
berliński reporter półurzędowego organu wiedeńskie-1 Naród. 875 .— Akcye kredytowe 195-60— Londyn 
jo mógł popełnić błąd tek rażący, błąd, który przy-1113 35 . —  Srebro 103 80. — Napoleony 9 08- 
pominą zdanie niemieckie, iż niczego nie dowodzi, kto Lombardy 116-25 Losy z r. 1864 132 50 Akcyc 
za wiele dowodzi. kolei Karola Ludwika 203-25. Akcye kolei Lwowsko-

Jak utrzymują korespondenci dzienników zagrani- Czerniowieckiej 137' Akcye kolei węg. północ.
cznych z Wiednia i Berlina, nota hr. Andrassego Wschod. 1 1 4 — . — Akcye kolei węg.-wschod. 39 50. 
w sprawie wschodniej, która miała odejść do gabi- Losy tureckie 23-75. — Obligacye indemn. galicyj- 
netów francuskiego, angielskiego i włoskiego, jeszcze skie- 8 6 '— . — Losy premiowe węgierskie 88  25 — 
raz przesłaną została do Petersburga, dla sformułowa-1 Akcye kolei Koszycko-Bogum. 118-50.— Akcye kolei 
nia zaprosin tych trzech państw do udziału; Rosya | p<5łn. zach. austr. 143 75. — Akcye ffanko - węgier. 
miała nadesłać do Wiednia przychylne oświadczę- Uo'50. — Akcye franko-austr. 29-50. — Tal. 168 75 
nie. Zapewne nota rzeczona już odeszła do poime- Ruble 148.12. 
nionych trzech rządów, bo d. 25 grudnia oświadczę- Usposobienie głełdy: spokojne, 
nie rządu rosyjskiego juz było w Wiedniu. Nie u le-' *

czonem wezwaniem trzech państw zachodnich. Ale 
o rezultacie tej odezwy angielskiej w formie dzien
nikarskiej wątpić wolno, bo Francya zdaje się być z gó
ry zdecydowaną przystać na wszystko, czego od niej 
Rosya, Austrya i Niemcy zażądają ; Anglia więc bę
dzie musiała zastrzedz sobie tylko w Egipcie stano
wisko obronne ze względu na przekop Sueski.

Na czele dziennika mówimy dziś o programie 
stronnictw lewych rozwiązanego Zgromadzenia naro-

REDAKTOR ODPOWIEDZIALNY

A n ton i K lobukotcsk i .

K o r *  p l e n l f d K j  t  p a p i e r ó w  p u b l ,
(notowany p rie i Izbę handlową krakowtóą).

Krahow 4 Styeznia
. (za 1 iztnkę)

Talar obr^c*ko^  ; ;
Mark niemiecki
Dnkat holenderaki ważny ) j
Dukat aiurtrjacki _ . .
Napoleondoi
Półimperyał „ ] ,
®»-to markówka niem. wain* . 
wefero anatryackie (za I zlr.)
Knponj austr. irebr. płatne . . n* 100 rt.

S Lis ty zastawne i obligi:
4 Poiyozka krajowa galic. (za 100 zł w. a.k , 
bhg- mdemn. gal. . ■

4^ji»t, za»t.T.kr.z.
Iglw t.zaet.T .'kr.'*;

list. hip. bn. hip. 
f y  liat. dł. g. z, wło,

( » 
( " 
(* 
( » 
(»

6  / .lu tz M t. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrotne 
*a 36 lat, erebrem za 100 zł. w. a. 

u s t  zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrotne 
.  , *a 86 lat, banknotami za 100 zł- w. a. 
“  u»t. zast g. z. kr. z. w Krakowie, zwrotne 

,** 18 la t  banknotami za 100 zł. w. a. 
“  ust. z*Bt. o. 1 , fa. x. w Krakowie, zwrotne 

r  . . ** 20 la t, banknotami za 100 zł. w. a. 
W on ta ty  banku g. dla h. ip.w Krak. (za 100*) 
i i  r 8!* *z»tawnekróL Pol. ser. I. (za 100r.) 
*2  ta ty  zastawne król. P o l ser. H (za 100 r.) 
“W listy zastawne kril. PoL (za 100 r.) 

lu ty  zastawne króL PoL (za 100 r.)
A k iy e  k o le jow e  i  b a n k o w e:  

Akcye kolei Karola Lndwik* po złr. 200 
Lwowsko-Ozern. .  „ 200

f l
Et

płacą

I 47'/, 
1 60
1 67
0 55V, 
6 30
5 31 
9 00 
9 20

I I  15
1 04 

103 —

92 -  
86 -  

79 60 
85 60 
90 50 

100 —

żądają

1 497, 
1 68 
1 69 
0 66’/4 
5 38 
5 39 
9 15 
9 35 

U  25 
1 06

87 50 
81 -  
87 -  
SI 75 

101 —

Losy krajowe. 
Losy miasta Krakowa ■ 
Losy m. Btaniaławowa

§

ban. hipot. we Lwowi*LI PO t.
a Unk* dla Han. < F. w Krak. 1 wpL 80 aL

200

92 -

91 60

92 -  

99
82 - g -  
95 —m
95
93 - 3  
82 -  E

202 —  

136 —
1234 —  

i 58 -

92 50 

9 3 .- -  

100
87 - g .  
96 50.8 
96 50'i 
94 503  
83 50 E

205 — 
139 — 
227 -  

62 - -

płacą żądają

14 50 
16 60

l
16 -  
17 -

H l s d e i  31 Grudnia. 
5*/, zjed. dług p*ńs. bank.
5„ „ >, „ «eb r.

Oblig. ind. niż. Austr.
„ „ czeskie
» » węgierskie
„ gzuoyjskie

„ bukowińskie! 
” „ siedmiogr.

węgierska poiyoxkw. kol. 
(po 300 frank.) 120 złr.
Listy tasławne.

5% Banku naród, listy . •
4 n galicyjskie.....................
5 „  ,, . . . . .
6 „ gaL zakł. kred. włość.

węgierskie listy 
zakł. kredyt, austr. 
zakładu kred. ziem. ans. 
spłacał, w 33 latach . 
Domen, państ. 120 złr. 
Banku gal. hipot. . .
Pożyczki loteryjne.

Losy pożycz, z roku 1839 .
1854 . 
1860 i

'7. losów pożyczki austryac.
państw, r. 1860 . . 

Losy pożyczki z r. 1864 
prem. pożyczki węg. 
Comorente . • • 
Kredytowe . . . 
żeglugi parowej na 
Dunaju . . . .

69 35 
73 66 
99 60

101 —  
80 -  
86 -  

84 — 
79 25

101

96 35 
79 -  
86 25 

101 —

100 —

89 76 
129 50 

91 50

69 45 
73 80

80 50 
86 60 
84 50 
80 26

101 25

96 50

85 50 
100 50

90 25 
133 -  

92 —

107 76 
111 90

117 80 
132 75 
77 — 
20 50 

167 75

94 50

. PfUj
• 5 “ *,hr. Bt. Genois 

miasta Bndj • • • 
księcia Windischgraetz 
hr. Waldstein 
hr. Kegleńch 
Rudolfa . . 
tureckie 400 frank.

Akcye bankowe i prtetn.
Banku naród, austryac, 
iskladn kredytowego 

Żeglugi parów, na Dunaju 
Kolei północ. Ferdynanda 

rządowej fr. a. 
zachód. 0. Elżbiety 
Południowej 
Galicyjskiej 
Czerniowieckiej 
Albrechta . 
węg. półn.-wachod. 
ks. Rudolla 200 zł. sr. 
Alfbldsko-Fiumańskiej 
Koszycko-Bo grnnił. 
Siedmiogrodzkiej 
Cisańskiej 

342 — m wschodnio-węgierskiej
108 26 » austryack. półn.-zaoh.
112 20 ,  Franciszka Józefa

płacą
~W M
26 75
28 25
29 -
27 50
22 2o
23 -  
14 
18 60 
26 76

919 — 
202 10 
327 -  
I80O 

305 -  
170 50 
113 60 
207 50 
138 -

żądają
39
27 -
28 75 
30 -  
28 -  
22 75 
24 -  
14 60 
14 -  
27 -

921 -  
202 30 
329 -  

1810 
306 -  

171 60 
l l 4  
207 76 
138 60

Banku wiedeńskiego dla obro 
tu płodów . . . .

„ galicyjsk. hipotecznego] 
» ula obrotu ogólnego

Obligi pierwszeństwa
Kolei Dniestrzańskiej

Koszycko-Bo gumińskiej 
państwowa St. 600 fr. 
Emissya z r. 1867 
południowa St. 600 fr. 
Bony 1875-1876 6%  
póła. c. Ferd. lOOzłr.m.k. 

.  » 100 złr.w.a.
,  .  w srbr. £»*/,

połudn. półn. niem. 5®/, 
za 100 złr. w. a. . 

5“/ ,  w srebrze

Banku anglo-austryackiegó 
118 — Zakładu Kredytowego węg. 
133 25 Banku franko-anstryackiego 

77 50 .  franko-węgierskiego . 
21 —> .  galicyjskiego dla handlu 

168 26 i przem. w Krakowi*
.  krajowego galicyjskiego! 

95 -  w* Lwqwi*

119 75 
181 25 
123 50 
123 50 
113 
198 — 
39 50 

147 76 
168 50 

96 60 
189 25 
29 76 
80

120 -  
181 6C 
124 — 
124 — 
114 -  
199 -  
40 -  

148 25 
168 75 
95 70 

189 60
30 -
31 -

73 80 74 10
42 50

137 26 
106 90106 70

d /a w ireuróo • •
gaL Kar. Ludw.300z.w.s 
w srebr. 5*/, za 1 0 0 . 
Emissya U. . . .  
Lwowsko-Czerniow. p  
300 złr. (w sr A'/jZeLw) 

Emissya z r. 1867 .
Siedmiogr. 200 złr. w. a. 
ks. Rudolfa 300 złr.w. a. 
w srebr. 5c/o za 100 zL 

Austr. U oyd 100 d r . m. k. 
Towan. pragskie przem. żel 

po BoO złr. . . .

Waluty.
Cesarskie korony . . . 

dnkat na wagę . 
„ obrączkowy 

Złoto «i HSrM . . • 
Napoleondory . . . .  

—[Fryderyki . . . . «

Luidory (niemieckie) . 
Suweryny angielski* . 
Imperyały rosyjskie .
S r e b r o .....................
8rebro, kupony . . 
Talary związkowe. 
Pruskie bilety kasowe

100 60 
95 60 

102 30

101 -  

102 70

94 —

99 
96 76

78 75 
81 60 
69 —

84 25

82 50

5 82

9 04,0i

99 50 
97 -

79 
82 
69 60

84 75

83 50

Lwów 3 stycznia.

Dukat holenderski . . •
cesarski .....................

Półhnperyał rosyjski . . • 
Bubel srebrny rosyjski . .

m papierowy . . . •
Talar pruski . . . .  •
Listy zast. Tow. kr. gaL 5V,

2 Banku hipoteozn.
_ ligi indemn. bez kuponów 

Akcye kolei galic. K. L. d.
„ lwowsko-czern.

banku hipoteczn. gaL

g i l  31

103 90

ł  68”

W a r s * e w *  31 grud. 

Liaty zastawne 1 seryi . ,

kupon . . .  |  0  08*/,
„ nowe . . .  94 —

kupon . . .  O 11V*
likwidacyjne . . .  82 60

kupon . . .  I 0  32*/,
Kolej wartzawsko-wiedeóska 

bydgoska
9  05* • - „ terespolsk

_ 4 - -  .  Dózka S100 60

5 15 
5 25 
9 00 
1 68 
1 48 
1 67V,

85 60 
79 50 
91 -
86 —  

202 60 
137 _  
234 -

P o o t ą g l  n a  k o l e j a o h  ł e l a z n y o h .

ODCHODZĄ Z KRAKOWA:
D o L w o w a i  lokalny: otobowy: p o ip U im y : m ie tta n y :
Kraków odiazd: 6.44 rano 10.58 rano 9.24 wiec*. 10.se wiecz.
Lwów p r z y j a z d :  8 .5  wiecz. 9.45 wiecz.5.5o rano 10.55 rano.
D o  W l e l i c z b l  I K raków  odjazd: I I .49 w poi.

W ieliczka  przyjazd: 12.*s popoł.
D o  I S l e p o ło i a a l*  s we wtorek, czwartek i sobotę •WtiUciU. 
W U lietka  odjazd: o godz. 1 min. 19 po południu.
,Viopolomict przyjazd: „ 2 .  9 po południu.
P0 ffled n i*  t otobowy: potpietiny: mituamy: otobowy: 
Kraków odjazd: 6.7 rano 7.5» rano lO.is rano 3.87 pop.
Wiedeń przyjazd: 6.5* wiecz. 4.*i wiecz. 8.S5 rano 4.81 rano. 

— -  I D o  P r u s  t  każdym pociągiem idącym do Wiednia, najle-
1 I piej jechać osobowym rano o g. 6_m. 7, mającym w Oswię-

1 cimie połączenie z pociągami pruskiemi. Tym pociągiem ja 
dąc 
a po
pospiesznym przyjeżdża się c.„ —  -------* . .
się do 9ej wieczorem, o której^ dopiero pospieszny^ do^Bera-

iero

11 36 

104 —

5 24
6 38 
9 12 
1 68

86 30 
80 76 
91 75 
86 76 

205 -  
139 — 
286 50

rab. i kop)
96 40

‘ =  =  
l 117 50

na odchodzi.'Jadąc do Wrocławia o g.*S m. 27 popołudniu, 
t r z e b a  w Gliwicach lub Mysłowicach zanocować, bo dopiero 
rano idzie z Mysłowic pociąg pośp. do Wrocławia i Berlma. 

1 4flV» | D o  W a r e z a w y i  rano o g. 8im . 22 idzie do Granicy 
1 69 1 n .  i HI. klasa, z Granicy zaś do Warszawy_ty!ko L i  U.IO QA I - 2 * 1  • 1____   M«AVAwrTTn nńfJACnfłTn fl tT A W1 Alem o g . 3 d . 27 

z Trzebini
klasa. Jadąc wiedeńskim osobowym p o c i łe m  o 
po południu, jedzie się do Trzebini (1., U. 1 LU kL),
W id z ie  pośp. pociąg wprost do Warszawy, ale tylko 1 1 II ki,

PRZYCHODZĄ DO KRAKOWA*.

B e  E.WOWVSSI otobowy: lokalny: mituany: pofpiomy:
Lwów odjazd: 5 rano 6.55 rano 5.6 wiecz. ll.* s  wieez.
tTrnióa1 nrzyjazd: 2.47 pop. 8.S wiecz. 5 .»  rano 7.17 rano. 
7  W l e l ł c a l a l i  Wioiicika odjazd: 5J4 po poł.

. . I Kraków przyjazd: P° P°ł.
mb. i kop I ^  j g i e p o l o m ł e  t  do WioUetki we wtorek, środę i sobotę:

%  70 I tfiopołomic* odjazd: o godz. 3 min. 9 po południu.
— — | wiolietka przyjazd: o godz. 4 min. 4 po południu.

2 Wiedniat  otobowy: poipitttny: miettany: otokowy: 
Wiedeń odjazd: 7.t« rano 10J i  rano 4.4* wiecz. 8.16 wiecz.
Kraków przyjazd: 9.48 wieoz. 8.bs wiec.11.88 przedp. 10.is rano. 
B  Prus 1 o g. 3 m. 26 po poł. i o godz. 6 m. 7 wiecz. mieszany. 
B  W a r e z a w y i  10.iz rano osobowy, 6.7 wiecz. mieszany.

0 9 " “ Godziny przybycia i odjazdu pociągów obliczone
według średniego c*a»u miejicowego.

94 30

82 80

88 -  
75 -  

118 50
101 50



CZAS z Środy 5 Stycznia 1876.

Osnowa oceny artykułu:
0 obronie dworu glanowskiego,

w kalendarzu p. No wóleckiego na rok 1876 
r. umieszczonego, a raczej brutaloa napaść 
przez p- A. S. na moją osobj, w anonsach 
Nr. 293 „Czasu" r. z., przypomina napaści 
i recenzje pism swoich i innych na tle 
ostatniego powstania, zamieszczane w rzą
dowym „Dzienniku Warszawskim". (48) 

Mateusz Gralewski.

Kasy ogniotrwałe
z najsłynniejszej fabryki

F. W ertheima i sp. wW iedniu
utrzymuje na składzie

71. D W O R i U I
w Krakowie. (2130 9-10)

M
ĘfĘT“ Najtańsze pismo polskie polityczne

„Oazeta Girnoszląska
wychodzi w Botymiu (Beuthen OS) dwa razy ty
godniowo. Przedpłata wynosi kwartalnie t y ł k a  
1 złr., z przesyłki franco. Zamówienia tylko wprost 
„do Redakcji gazety Gómoszląskiej w Beothen. 
Pre U8s-Oher-i>cluesien “.

Ponieważ „Gazeta Górnoazląska" jest redagowa
na w duchu czysto katolickim i zawsze stawać bę
dzie w obronie sprawy naszej św., przeto niech bę
dzie godni poparcia.

Dprasza się zatem Szanowne Duchowieństwo i 
kochaną Publiczność polską o j a k  najliczniejszą 
p rzedpłatę. (50)

g p # *  Ź początkiem Stycznia rozsyłać się będzie 
wszystkim abonentom „Gazety Gómoszląskiej" iako 
p r e m i e  piękny obraz Ojca św., który każdy z 
poczty bez żadnej dopłaty wraz z ogłoszoną powy
żej gazetą otrzyma.

I  sprawie kolei w s c t o i i i o - i p r s k i ^
O d e z w a .

Na dzień 31 Stycznia 1876 r. zwoła- 
nem będzie da Pesztu nadzwyczajne walne 
zebranie akcyonaryuszy kolei wscbodnio- 
węgierskińj.

Na zgromadzeniu tern rozstrzygnie się 
los ciężko pokrzywdzonych akcyo aryuszy, 
którzy też trwając w szlachetnej obronie 
praw swoich, w znacznćj liczbie da walki 
stawić się nie omieszkają.

Celem uzyskania jak największój liczby 
głosów, wzywa podpisany Komitet wszyst
kich PP. Akcyonaryuszy, aby akcye swoje 
jak  dawniej, najdalej do dnia 1 8  S t y 
czn ia  1 8 1 0  r .  w Kasie miejskiej w 
Krakowie złożyli. [10-1-6]

Zarazem zaprasza Komitet wszystkich 
PP. Akcyonaryuszy na naradę w dniu 18 
Stycznia 1876 r. w sali magistr&tualnej o 
godzinie Bej popołudniu odbyć się mającą.

Od Komitetu akoyonaryuszy kolei 
wachodnlo-węilersklój.

Kraków dnia 1 Stycznia 1876 r.
Ferdynand Wilkosz, przewodniczący.
Tadeusz Tarasiewicz, kasjer.

W. Bojarski
Zegarmistrz

w Krakowie, przy ulicy Grodzkiej Ł  99
poieca swój s k ł a d  zaopa
trzony zawsze w doborowe 
z e g a r y  pendułowe, ścien
ne, stołowe; tudzież w z e 
g a r k i  kieszenkowo złote 
męzkie od 35 złr., damskie 
od 25 złr., srebrna od 12 złr. 
zacząwszy, z 2-letniem po
ręczeniem; nareszcie f i u -  
d z ł k i  i g r a j ą c e  p u 
d e l k a  z pierwszorzędnych 
fabryk szwajcarskich i fran
cuskich.

Ceny umiarkowane. 
Reparacje przyjmuje i wy- 

conywa z całą dokładnością i 1-rccznem 
wręczeniem.

Zjednawszy sobie dotąd zaufanie Szano
wnej Publiczności, czego sa dowodem liczne 
istowne uznania dziękczynne, pragnie i na 

dal takowe utrzymać. (2716-19-)

OGŁOSZENIE.
Z powoda interesów familijnych jest 

jeden z pierwszorzędnych lland li 
W in i Towarów kolonial
n y c h  ^ towarem lab bez tegoż zar&z 
do s p r z e d a n i a  pod nader korzyst- 
nemi warunkami. —  Bliższych wiado
mości można powziąść pod lit. H. D. 
poste restante KrakÓW. (47-1-3)

Asystent farmacyi
poszukuje umieszczenia. Adres: F .  H f. I l a r t i *  
poczta D y n ó w .  (45-1-3)

Wyroby
fabryki Sławuckiej
mianowicie: k o ł d r y ,  p l e d y ,  
s u k n a  c i e n k i e  i  g r u b s z e
b u r k o w e ,  oraz f l a n e l k i  
d a m s k i e ,  świeżo wysiano do 
C ^ um aiisk  pod T a r n o w e m ,  
g d z ie  tako we wydaje Czyżewicz.

(1-1*2)

Dla dziennika wychodzącego w języku polskim 
posiukiiemy n a t y c h m i a s t

zdolnego zecera
stale przyjąć. Zecer ten musiałby przyjąć na siebie 
prowadzenie korekty. (51-1-2)

Bytom (Beothen) w górrym Szląsku.
B . Wyleżol & Comp.

P o s z u k u ję  żo n y !
Kawaler, 26 lat mający, przyjemnej po 

wierzchownośoi, posiadający w handlu 6,000 
itr ., również zabezpieczony na życie i prze 
życie w wysokości 8,000 złr., poszukują dla 
braku znajomości w ten sposób towarzyski 
życia, panny lub wdowy bezdzietnej, z ma
ją tkom  6,000 do 8,000 złr., w wieku o< 
18 do 25 lat. Listy wraz z załączoną fo- 
4og'&fią npragza się łaskawie nadsyłać pod 
adresem L i t w i n  poste restante K io  
Ic«* l*ąw  Za ścisłą tajemnicę słowem ho 
noiu się ręczy. [49-1 3

a d a c z k ę
(epilepsję) U c z y  listownie specjalny 
U k a r z  Dr. Ikllllaeh, Neustadt, w 
O r e z n i e  (Saksonia). — Przeszłe 
So »o skutecznie wyleeso.
n y e h .  (8M -104;

Wieś Książnice
w powiecie kieleckim, przy szosie Mie- 
•<>cko-Dembickiej położona, obejmująca 
ogólnej przestrzeni 156 morgów gleby 
pszennój z propinacją, jest z wolnej 
ręki każdego czasu d o  s p r z e d a 
n i a .  —  Bliższa wiadomość u właści
cieli w P o d l e g z a n a c h ,  poczta 
Mielec. (9-1-3)

mająca pewne poręczenie, obe
znana dokładnie z układaniem 

fasyj i interesami eądowemi, życ y so
bie przyjąć obowiązek administratora 
czyli zarządcy domu. —  Bliższćj wiado 
mości udzieli Wny Pan A d a m  Kr y 
w u l t ,  właściciel handlu w Rynku głów.

(3105-3-3)

SŁABOŚCI PIERSIOWE.
SY R O P  Z  PO DFO SFO R A NU

W.GMMAULTłiC1: » PARYŻU
8, alien Ylvlcimc.

Oil 1857 r. preparat ten wszedł w powszechne 
ożycie. Leczy on katary, kaszle 1 chryp
ki długoletnie, koklusz, zapalenie 
gardła 1 kanału oddechowego (bron- 
chites), ale szczególniej pomyślne sprawia skntki 
n it ty  przeciwko słabościom piersiowym 
iphtisie) i marnieniu czyli suchotom. 
Pod działaniem jego ustaje kaszel najuporczywszy 
i potnienie nocne, a chorzy szybko powracają do 
pożądanego zdrowia i taszy. Lekarze przepisują 
często Pastylki piersiowe ze soku ało- 
wlastój sałaty 1 laurowych liści P. 
Cłrlmnult, bardzo przyjemnego smaku, kiedy 
idrie o wyleczenie katarów i k&szii zwyczajnjch.

Dostać można w Krakowie w aptece p. Józefa 
Trauczyńekiego i n p. W. Redyka; — we Lwowie
w aptek* olt pp. Mikolorvclaa, BorHilCXH 1 DUCKCrAj —
w Brodach u pp. Knllaka i Franzosa; — w Rzeszo
wie n p. Schaittera.
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! P r z e s t r o g a !
Wiela z knpców zajmnje się sprzedażą naśla

dowanego syropu „Pagllano' z Pio-
r e n e y ł ,  sprzedając go po tańszych cenach, który 
jednak żadnćj niema wartości.

Gdy postępowanie takie jest ze szkodą mojej sła
wy, którą w całym świecie uzyskałem, tudzież ze 
szkodą Publiczności, przeto upraszam Szan. Publi
czność , by się udawać raczyła do moich dawnych 
■kładów, aby tym sposobem zapobiedz oszukaństwu.

Przy zaknpnie 6ciu flaszek rachuje się każda po 
1 złr.; 12 flaszek kosztuje 10 złr.; od 2 do 5 tuzi
nów osobna zniżka. (3064 5-6)

Hieronim Pagllano,
profesor we Florencji.

Główny skład wo D i e t l u  i i i  u *J. 
I S a f t l ,  Mariahilferstrnsso Nr. 1 B.

F a b r y k a
^ H p fc . k. wyłącz, uprzywil. 

samodzialających

wentylatorów
do przciwetrsania pokoi, szkół, szpi1 Ad i f' Brsmrrź rzeeem   2 Ł .1 _________   /̂vivwcj c»uvt, ziMj/ę

tali, urzędów, fabryk, kawiarń, restauracyj i t. d—, ---4 ~ Wr- v ' * » *coiun/r l 4/. u
Cena w Wiedniu za garnitur (wentylatory wpusz

czające i wypuszczające powietrze) na lokal do 300 
metrów knbicznych objętości wystarczający wyłącz, 
opakowanie złr. 22 w. a, czyli 42 mar. mem.

, Springer *  Bierne,
(2862-1242) w Wiedniu, 1. Himmelpfortgasse 16

r s ^ B K a s  R O L U ^ I
1 watnyhlwanla,

b «  lakaratw pnjizkadzsjących t r a w i e n i a ,  
tnAniai b «  a h o r ó b  n t a t ę p n y e h  i prwr- 

l a t r a d u i t n i a  w/lassa wadług u -  
p a l n i e  no wó j  m e t o d y ,  doświadeaonój w 

niezliczonych wypadkach
ławy rury moeso^j,

tak ś wi e ż o  powstałe jakoteż bardzo t a  
ł t a r z a l e ,  » a t u r n l n i e ,  g r a i  t o w n i e  i 

s z y b k o

' B r .  i l a r t i K f t n n , ^
członek lekarskiego WTdziah,

w Wle Ĵu, Ste«t, Sellergfcsie U.
Wylecia także wyrzuty skórne, zwężenia, 

u p ł a w y  u k o b ie t ,  bladaczhę, niepłodność, 
n p ł a w y ,  o s ł a b i e n i e  m ę z k i e ,  
b ez  w y r z y n a n i a  i bez wypalania zołzo
wych lub k i l o w y c h  w r z o d ó w  itd. Za
chowuje najściślejszą d y s k r e c j ę .  Na listy 
z honoraryum z nazwiskiem lub literą odpo
wiada odwrotnie.

Za nadesłaniem 5 złr. W. a przesyła od
wrotną pecztą lekarstwa wraz z opisem u- 
^ ń a .  (3778-15-100)

Księgarnia D. E. Frledleina w Krakowie Rynek L. U
otrzymała

A l m a n a c h  d e  G o t h a
cena 6 marek. (3128-3-3)

Kalendarze krakowskie, lwowskie, poznańskie 1 warszawskie
tudzież

zagraniczne dla lekarzy, techników, prawników ltd.

GALICYJSKI ZAKŁAD KREDYTOWY ZIEMSKI
w Krakowie

udziela poź^ eask l Itftp oteezn e na do
bra ziemskie i realności miejskie w 6°|0 Listach 
zastawnych i T°|0 Listach dłużnych. (2535-31.)

Handel pod firmą

Stanisław Feintnch
w  K r a k o w i e

poleca s’ę ze swoim świeżo znacznie zaopatrzo
nym składem tegorocinśj

HERBATY
czarnój i kwiatowśj po cenach 2 do 6 zł^ za 
funt wagi wiedeńskićj, lub w paczkach !/ą fun

towych oryginalnych.

Zamówienia za zaliczką pocztową wykonane 
zostaną natychmiast. (3130-3-)

Rabat bezpłatny 1 funt na 10 funtów.

Do Poetki „ ...n la n .n ia  w Tarnowie."
Za Twoje szczodre życzenia 
I miłości wynurzenia,
Któreś po dwakroć pisała . .  .
Przyjm odemnie dziękczynienia! 

(3114-2-2) „Papllto.‘<

C. k. Adjunkt podatkowy
w Krakowie życzy tobie p o m i c n i a ć  
s i ę  za pewnem wynagrodzeniem na posadę 
z jednym z panów kolegów z większych 
miast. Ktoby więc życzył sobie tej zamia
ny i przesiedlić cię do Krakowa, coby mu 
może było korzystnem dla ukończenia wy
kształcenia dzieci, zechce się zgłosić pod 
adresem: A ..  XI. poste restante Kraków.

(2-2-3)

NEWRALQ1E. n e t  n o m
W jednćj chwili ustępują po użyciu Pigułek anti- 
newralgijnych Dra Cronier. Skład w Pary.’r. w aptece 
p. Levasseur, rue de la Monnaie, 23, — w Krakowie 
w aptece p. Trauczyńskiego pod Koroną i w aptece 
W. Redyka pod Barankiem na rn. Rynku—w Brodach 
u p. M. Kullaka, - - we Lwowie w aptece p. Piotr* 
‘Jikolascha,— w Aarszawie w Składach matervałów 
apteoznych pp. Gallego i Spśessa. (2464-27-)

Młody

ekonom
posiadający język niemiecki i czeski tak w ustnem 
jak piśmiennem wyrażeniu, który z nader pomyśl
nym skutkiem przebył wyższą krajową szkołę agro
nomiczną i przez 6 la t samodzielnie rządził dobra
mi, doświadczony w hodowli buraków, szuka posa
dy Mnądey dóbr w Galicji lub Węgrzech 
Objęcie posady natychmiast nastąpić może.

Łaskawe oferty uprasza się pud adresem: S. G. 
407, H M M U l t e l n  i t  V o g l e r  K  P r a 
d z e  ( P r m g ) .  (3062-3-3)

... ... ... ,T - ■. -,r„'T---- tr: |

A d r c b
Verlanger- 
to KSrnt- 
nerstrassó
K r .  B O .
A d r e s

l a  p ó l  d a r m o !!!
Z powoda zupełnego zwinięcia handlu

*i będzie pozostały jeszcze skład

towarów tkacklcb
bielizny męskiej i damskiej

*a  połowę oony wła*nyoh k o sztó w  
! ! z u p e t n i e  w y  s p r z e d a n y m ! !

Adres
Verlanger 
te Kamt- 
nerstrasse 
N r .  S * .
A d r e s

Tylko tłr> 4. itwanaśeit aopiehkith batystowych chustek do nosa *  kolor, brgęgiem, obrabiano.
T v l k »  .  .  ■ U t ń l u  < f  y iu t tk iS I l  f a t d o O j a O J y ń  y O Cf.Cl/l.

Tylko złr, 1 . Prawdziwa kolorowa koteula pwkatowa w bardso wielkim wyborze wtórów
» ułilt
ła m *

Tylko złr. 1. Jedna para patek płóciennych lub barchanowych na punki lub paski.
Tylko złr. 1. Skesc pięknych angielskich kołnierzyków potrójnych, najnowszego kroju.
Tylko złr
Tylko złr

1 .  Sześć dobrych chustek płócienny ih do nosa, poręczane za prawdziwe płótne. 
•. 4 .  Ciepły angielski kaftanik trsykolotnwy t*ib gatki,Fiiale i kolorowe.

T y l k o  z ł r .  1 . Haftowana koszula dtttnćia i  Sobrego szirtingu. 
T y l k o  z ł r .  1 .  Oustownt Móijiki damkie ze szlakiem.
Tylko złrt, i .  Piękny szirtingowy kaftanik nocny, gustownie ubrany.
T y l k o  z ł r .  1 .  Sześć gustownych chustek batystowych z kolorowym brzegiem, obrgbione.
Tylko złł. 4*60. Pifkna prawdziwa kolorowa francuska koszula krttcnt>(Cii. 
Tylko złr. 4*»f>. Biała koszula szirlingowa r.ipkó z gładkim potrójnym gorsem. 
Tylko złr. 4-SO. Sześć par eieptyA potrójnych skarpetek dobrego gatunku.
Tylke złr. 4*SU-. Biała koszula płócienna damska z haftowanemi paskami.
Tylko *ł*. i*SO. Piękna szirtingowa koszula damska A la Jantaisie, pięknie przystrojona. 
Tylfco złr. 4*50. Bardzo pięknie haftowane majtki damskie, nader gustownie wykonani.
ewn ■ ■     w.   O . W ra C* * . 1 t Z * i .a. „a. ■ f .i. z Z. i 7__ . f..Tylko złr. 1‘SO. Szirtingowa spódnica damska t» najlępsipnt “kroju . _______________
Tylko złr. 4*50. Spódnica brrckdr.Zwa, gorset lub majtki, w najlepszym gatunku. _
Tylko złr. B. AngieItla~Oxfordzka koszula, najnowszy krój, za prawdziwość ręczy się.
Tylko tłr. a. Koszula z rumbwrskiego płótna z pięknym gorsem fałdowanym.■ J i - i»  nvteuui z rumozrzKwgo psotna z pięznym gorsom jmuvunwsym.
Tylko złr. 8. Ślicznie haftowana koszula balowa, haft ręczny, najlepszy krój. 
Tylko złr. 3. Sześć par pięknych angielskich mankietów najnowszy krój.
Tylko złr. 3. Pięknie haftowana koszula damska gustownie odrobiona,
Tylko złr. 3. Gustowny francuski gorset bogato haftowany. 
Tylko złr. 3. Piękna perkatotOa Spódnica bogato przystrojona,

s,
t a  k a ż d ą  C e n ę  Bprzedaue będą ssirtingi, płótna, barchaniki zwykło i pikowe, obrusy do 
kawy, Bcrwety, krawatki i t d .
Bez żadnej dopłaty gustowną koszulę męską lub damską w dodatku przy odbiorze 
towarów za 50 złr.
Nieodpowiednie towary każdej chwili będą napowrót przyjęte.
Zamówienia z prowineyi będą za poręczeniem rzetelnie za zaliczką wykonane.

A u a r e r k a n f  d e r  e r s t e n  k .  k» l a n d e z h e f .  W f l s c l i e f a b r i k  4 % 'ien , v e r«  
M in g e r te  f K Ł r n tn e r i i t r a s a o  8 9  W B  K c k e  d e r  k l s e l a s t r a n e .

1 'w a g a .  Cało urządzenie handlu jest do sprzedania. (2782.14-20)
dres

LECZENIE CHORÓB PIERSIOWYCH
we wszelkim stopniu s u c l i ó t  g a r d l n n y r h  i wogólności wszelkich s ł a b o ś c i  p i e r s i

1 g a r d ł a  przez użycie:

NI l i  1*91 II.T l C V R E A A I C in
wypróbowane przez Dra LAVAL w szpitalach wojskowych i cywilnych w Paryżu i w głównych 
miastach Fraucyi. S1LPHIUM przygotowuje się w tyrfkturze, w granulkach i w proszku.

W P a r y ż u  w aptekach PP . Derode i Deffes, 2, rue Drouot. — W K r a k o w i e  w apte
kach PP. Trauczyńskiego i Redyka; we L w o w i e  w aptece P. Mikolascha. (2579 10-24)

> ; ,.<p <»ii. jw>

V in  d e B u g e a u d
tsoM i-9'U

Au Quinquina et au Cacao combinfe
WINO ŚCIĄG AJĄCO- ODŻYW CZE BUGEAUD’A w połączeniu zCnim ti^l C acao . 

Zwracamy uwagę lekarzy, chorych i wszystkich osób pragnących zachować zdro
wie za pomocę tego preparatu, Który z powodu swych własności terapeutycznych 
nazwany został: ŚCIĄGAJACO-OŻYWCZYM. Przygotowany naw inie hiszpańskiem j 
wybornego gatunku, przyjemnego smaku, nadaje się szczególnie dla powracają
cych mozolnie do zdrowia, dzieci wętłych,kobiet delikatnych, starców osłabionych 
wiekiem i niemocę, szczególnie działa pomyślnie w chorobach następujących :
H I4D 0K 4EW N 0ŚC I, CIEKPIEM ACH NERWOWYCH, CHRONICZNE! BIEGUNCE, OSŁABIENIU PŁCIO- 

W EM , PRZEKRWIENIACH BIERNYCH,' ZOŁZACH, SKORBUCIB, W  PERYODACH POWROTU DO 
ZDROWIA PO CIĘŻKICH GORĄCZKACH.

WYSTRZEGAĆ SIĘ N A LE ŻY FAŁSZERSTW  J NASLADOWNICTW
SKŁAD GŁÓWNY w optece P. LEBEAULTA, 53, ulica Riaumur, w PARYŻU.

Dostać można w Krakowib w  aptece P. Trauczyńskiego i w aptece P. Redyka;
Dlascha.w e Lwowie, w  aptece P . Mikoli

(83-33-33)

Z  zaręczeniem.

jonojsopeg

r f f l
a  2 T9 ĆT - se 
o  e i3 T j’H a, R

Ci u

(1677-40

Kowal mający 33 lat, dokładnie obezna 
z robotą kowalską, ślusarską i br 

charską, jaka często przy większem gospodarstw 
browarach i innych t. p. przedsiębiorstwach jest 
wykonania, poszukuje posady odpowiednej od N< 
wego roku. Adres Wojciech Kuk w Siedliskach o. 1 
B o b o w a .  (3119-2-5

Herbata, ram i vine
A. M. MANDLA

król. pruskiego nadwornego dostawcy 
w  B e r n i e  ( i t r f u m ) .  

Herbata familijna i karawanowa od 1 złr 
40 cn t. do złr. 6 za funt wied.

Proch herbaolaoy cajlep. złr. 1*40 za f. * 
Rom brazylijski miara z butelką złr. I -* 
Rom kubański „ „ „ „ —
Wina Bordeaux butelka złr. 1 do „ 2‘5( 
Malaga i inne hiszpańskie wina but. „ 1 5( 

Rozsyłki za zaliczką — Cenniki dr.rmo. 
(2504-15-20)

F A Y A R  D & B L A Y NGd
n
M  przeciw gośćcowi, nieżytom, bolom, rtf 
flL. nom, nagniotkom, oparzeniom i t. d.

Skład centralny w P a r y ż a ,  na ulic) 
™  Ncuve St. Merri, 40 i we wszystkdeb
pLf at tekach

im r n i  POWODZENIE.
(2478-47-)

jwtto MĄCZKA RYŻOWA ip#cy*lni* 
przygotowana t  Bumatam, 

dl«t«eo to d z i a ł *  Rozęćłiwi* na skórę,
iiedostrcftioBK prif f taje do olała

nadaje cerze

Mit IATDBAUU.
9i3  «£•*> wsiSl

Haxasyn Psrfum w Paryże,
9, NA ULICY DS LA P A U , S.

W K r a k o w i o  u pp. Jóiofa Traucsyćsld«go, W. 
Sedyka i Lejna Feiutaoh*, — i w pi*rw»rrob 8kł*- 
dsch peifira i wytwórców toalstowjałi. (2171 38 )

6. k. nprzyw. browar parowy 
.1. A. . I O I I \ t  ąv K R A K O W I E

sprzedaje od i  Stycznia 1 8 7 6  r.
piwo wystałc (Luger) 1 Hektolitr po złr. 11 •— ,

„ 50 Litr „ „ 5-50, „
m 25  „ „ „ 2 ’7 5, „

piwo m arcow e 1 H ek to litr „ „ 1 2 — ,
50 Litr „  ̂ 6-— ,

« 2 5  „  ,, „  3  , „
Zastaw na jedną Hektolitrową beczkę 5 złr.

„ 50  Litrową 3

transito złr. i  O1— 
5 —

n w
ń H 1 0  —
„ „ 5*50

25 [46-1-3]

Razar Robroczyn noścl!
W iedeń

Kólnerhofgasse 
Nr. 4.

Pod tym tytułem przez 
pierwszą wiedeńska

Fabrykę biel izny
Wiedeń

Kólnerhofgasse
Nr. 4.

Koszule męskie
dawniej i  zł. tylko 1 zł-

K o s z u l e  d a m s k i e
dawniej 2 zł. tylko 1 zł.

d h  celów dcbroczjir ych niedawno o l w a r t y  b a z a r ,  wywołał wskutek swej n a d z w y c z a j
( s n l e j  p r z e d a ż y  istotuie dobrćj

Bielizny męzkiój,
darasktOJ i dzleolnaój

P Ł Ó C IE N  
I  b i e l i z n y  i t o ł o W e j ,

w najobszerniejszych kołach państwa 
wrażenie, a zachęcony przez wielostronne 
zamówienia, odważyła się ta  fabryka za
kupić płótna z handlów, w konkurs po
padłych, pod bardzo korzystnemi wa
runkami, przez co jest w możności na

dal w następujących cenach:
P T  o  p o ł o w ę  c e n y  w y r o b u  

52 s p r z e d a w a ć  * ^G ł
Zamiast dwóch tylko Jeden

Para gatek
Dwanaście chustek batystowych z kolor, brzegami, ebiąbione 
Koszula męzka szirt. z gładkim lub fałdowanym gorsem 
Koszula perkalowa, najnowszego wzoru
Angielsk. kaftanik trykotowy lub kolorowy biały lub kolorowy 
Sześć pięknych chustek batyst, z kolor, brzegami obrąbione 
Sześć potrójnych kołnierzyków najnowszej formy 
Koszula damska dziergana z najlepszego szirtingu 
Piękny kaftanik damski nocny z najlepszego gatunku 
Sześć ręczników gwarant. 7,a prawdziwe płótno 
Lniane gatki męzkie
Kolorowa koszula kretonowa, dobrze farbowana 
Biała koszula męska z gładkim gorsem 
Ładnie ubrana koszula damska najlepszego gatunku 
Ładnie dziergane kalesony damskie 
Szirtingowa spódnica najlepszego kroju 
Gatki męzkie z płótna rumburskiego 
Ang. koszula Oxford, najnowszego wzoru 
Koszula męzka z płótna rumburskiego, rfkroc fałdowany gors 
Piękna koszuli balowa, ręcznie haftowana 
Sześć par mankietów ang. najmodniejszych 
Pięknie dziergana koszula męzka, ładnego kroju 
Ładny f r a n c u s k i  kaftanik, pięknie haftowany 
Ładna spódnica, pięknie ubrana

iililin

złr.
dawniej 

zlr. 1.50 zlr.
teraz 

—.75 c.
n 2.— n 1.— a
ii 2.— n 1.— li
W 2.— n I.— f>
W 2. - w 1.— w
ł» 2.— M 1. - w
m 2. - 4 . - n
n 2.— n 1. - •
n 2.— i» 1.— 1*
* 2.— n 1.— a
n 2 — 1. - m
n 3. - n 1.50 n
n ». - n 1.50
n 3. - m 1.50 w
n n ił 1.50 i»
n _ w 1.5*1 w
a 1.50 -
n 4. - n 2. - »
n 4.— n 2.—
a 4. - n %
w 4 - 2,— m
W 4. - n 2.— a
w 4. — a 2. - r*
y» 4.— a 2. - ł»

2 , 2 \

i 16',

Majtki damskie barchanik, gładkie i pięknie strojone złr. 1, t  '/< 1 I ' .
Spódnica z najlepszego barwianu, gładka i pięknie strojona złr. 1.80,
Kaftanik barchanikowy gładki i pięknie strojony zlr. I ’/,. 1 '/, 1 2.
Koszula męzka rumburska gładka lub w fałdy zlr. 2 '/,, 3, 3 '/ ,  i 4,

„ „ a la fantaisie haftowana zlr. 3%, 4, 4 '/, i 5.
„ damska, lniana, gładka lub a fantaisie zir. ! 2 ,  2 '/3 i 3.
„ „ lniana, haftowana złr. 2 '/,, 3, 3 /, 1 4.

Sztuka 30 łokci barchanu sznureczkowego złr. 7 /2, 8, 9, 10 i 11.
Sześć sztuk */. szerokiego prześcieradła bez szwu złr. 9 i 10.
Sześć sztuk 8/* szer. prześcieradeł bez szwu, płócienne zlr. 14'/,, 157,
Nakrycie na 6 osób, perkalik i adamaszek złr. 3, 37 j. 4, 47 j 1 5 ’/**

„ „ 12 „ 8'A. 10, 11, 12 i 14.
Sztuka 30 łokci V. szer. płótna domowego złr. 67a, 7 7, i 8.

„ 46 „ %  .  -  preas zlr. 16, 17, 18 i 187,.
50 „ %  n .  irlandz. lub holender, złr. 20, 22, 23, 25 i 26.

" 54 „ */« « .  rumburskiego złr. 24, 2ó, 26, 28, 30, 32 1 3'
Dwanaście sztuk ręczników perkalik lub adamasz. zlr. 3 ’/4, 33/4, 47a, 5, 57 . > 6. 

Zamówienia za zaliczką pocztową.
(Uprasza *ię o dokładny adres.) (28701C-12.)

An die Brste Wiener Wfisohe-Fabrik, Wien, Kólnerhofgasse 4.

Oodcakomi Drukarni .CZASU* Odpowiedzialny Rządca Drukarni J ó z e f  Ł a k o c i ń s W .


